
fionSiars z nagrotfamt: Czy znasz przepisy bhp • ser ona
Czya ZMS-owców to około 200 tys. zł szacuje •; wartość zobowiązań, które nodW organizacje ZMS w Po niu dla uczczenia 43 rocz- t Wielkiej, Socjalistycznej Łucji Październikowej i V Kongresu Związków Zawodo­wych.L in nięó zespołów młodzie Nowych „Stomilu” które ubiegają się o zaszczytny ty- brygady pracy socjalistycz -i postanowiło całkowicie Ł^iinować. nie wykorzysta w> z winy pracowników czas zmniejszyć o połowę uość dopuszczalnych braków wyremontować poza godzi­nami pracy termoregulator.
W Wielkopolskiej Fabryce 

Urządzeń Mechanicznych, ro­botnicy: Kazimierz Kościel- „iak ; Wacław Matuszak, do- Srci dodatkowo 700 kg od- Ł a Bernard Wiechciń- ski opracuje nową technologię przy której będzie można Obniżyć na każdym detalu ro- hnciznę o około 15 minut.
ZMS-owcy z Wydziału Ob- 

róbki Kuźniczej w Poznań­
skiej Fabryce Łożysk Tocz­nych produkować będą w każ­dym miesiącu dodatkowo po 
6 500 detali i obniżą braki o 10 proc. Młodzież ZMS-owska — zatrudniona przy zmechanizo­wanym pociągu 7/2. używa­nym do wykonywania kolejo­wych robót, wykona dodatko­wo poza planem, kilometr ko­lejowego toru, a uczniowie z 
Technikum Chemicznego nr 1 ułożą chodnik.Meldując o czynach społecz nych. ZMS-owcy zwrócili się z apelem do innych zakładów i szkół o podejmowanie podob nych zobowiązań. (1)
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Cena 50 gr 
Nr 256 (5824)Dalszy ciąg dyskusjiw Radzie Bezpieczeństwa

Na czwartkowym posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa prze­
mawiał m. in. przedstawiciel Kuby G. Inchaustegui. W od­
powiedzi na przemówienie delegata Stanów Zjednoczonych 
A. Stevensona podkreślił, że przemówienie to jest naj­
lepszym dowodem, iż poważny kryzys wywołany przez USA, 
przez zarządzenie blokady był oparty na blMfie.. Delegat 
Stanów Zjednoczonych — powiedział Inchaustegui nie 
przedstawił żadnych dowodów, że Kuba stanowi rzekomo 
„groźbę nuklearną” dla półkuli zachodniej.

Partia polityczne zakończyły
kampanię przedreferendalną

| €o powie w EBśsróda fcaracssslka? |

Paryski korespondent PAP Jan Gerhard donosi: Przemó­
wienie wygłoszone przez de Gaulle a w piątek 26 om. za­
myka kampanię poprzedzającą referendum konstytucyjne 
w niedzielę 28 października.

Strefa bezatomowa
w Ameryce łacińskiej

i Afryce?Dziennik „New York Times” w korespondencji z Waszyng­tonu donosi, że ambasada bra­zylijska zawiadomiła Depar­tament Stanu USA, iż wraz z innymi państwami rozważa się możliwości ogłoszenia Ameryki Łacińskiej i Afryki jako stref bezatomowych.

Posiadana przez Kubę broń ma. charakter wyłącznie obron ny. Rząd kubański musiał nabyć tę broń dlatego tylko, że Stany Zjednoczone prowa­dzą wobec Kuby politykę wy­bitnie agresywną. Wszystko co mówił delegat USA i wszystkie manewry rządu amerykańskiego mają na celu zamaskowanie projektów do­konania agresji na Kubę.Na posiedzeniu czwartko­wym przemawiał także dele­gat ZSRR — W. Zorin, który skrytykował w ostrych sło­wach stanowisko delegacji amerykańskiej, usiłującej za­maskować agresywne posu­nięcia rządu USA.W. Zorin zaznaczył, że prze­mówienie wygłoszone w czwar tek przez przewodniczącego
Odpowiedź I. S. Chruszczowa 

na apel U Thanta
Przewodniczący Rady Ministrów ZSRR N. S. Chruszczów 

odpowiedział p. o. sekretarza generalnego ONZ U Thantowi, 
że zgadza się z jego propozycją dotyczącą dwu- trzytygodnio­
wego odroczenia wszelkich dostaw broni na Kubę z jednej 
strony oraz zawieszenia na ten okres wprowadzonej przez 
Stany Zjednoczone „kwarantanny” i rewizji statków — 
z długiej strony. A oto tekst depeszy N. S. Chruszczowa do U Thanta:Szanowny Panie Thant!Otrzymałem pański apel i zapoznałem się dokładnie z zawartą w nim propozycją. Witam z uznaniem pańską ini­cjatywę, rozumiem pańskie zaniepokojenie z powodu sy­tuacji, jaka ukształtowała się w strefie Morza Karaibskiego, gdyż rząd radziecki również uważa tę sytuację za nader niebezpieczną i wymagającą natychmiastowej ingerencji ze strony Organizacji Narodów Zjednoczonych.Komunikuję, że zgadzam się z pańską propozycją odpowia­dającą interesom pokoju.Z poważaniem 

N. Chruszczów Moskwa,25 października 1962 r.
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delegacji amerykańskiej A. Stevensona różni się zasadni­czo od jego agresywnego prze mówienia wygłoszonego na pierwszym posiedzeniu Rady.Delegacja radziecka — po­wiedział W. Zorin — już na pierwszym posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa wykazała, że istota zagadnienia tkwi nie w tym, że na Kubę dostarczana jest rzekomo „broń ofen­sywna”, lecz w tym, że Stany Zjednoczone dokonują wobec Kuby posunięć o charakterze agresywnym.Prezydent J. Kennedy — oświadczył Zorin — twierdzi w swej deklaracji z 22 paź­dziernika, iż jest w posiada­niu „niezbitych dowodów”, że na terytorium Kuby znajdują się bazy, z których można zadać cios nuklearny krajom półkuli zachodniej. Uzyskał on pierwsze z tych „niezbi­tych dowodów” w dniu 16 października. 18 października prezydent Kennedy przyjął ministra spraw zagranicznych ZSRR A. Gromykę. Dlaczegóż więc nie przedstawił ministro wi Gromyce tych „dowodów”? Dlaczego nie chciał wyjaśnić z nim tej sprawy?Widocznie dlatego, że nie ma żadnych „niezbitych do­wodów” prócz dokumentów sfałszowanych przez CIA, tj. amerykańską służbę wywia­dowczą. W dniu 22 paździer­nika prezydent Kennedy oznajmił, że okręty amerykań­skie będą zatrzymywać statki radzieckie. Czy jest to rzecz dopuszczalna w normalnych stosunkach między dwoma

państwami? To przecież kor- sarstwo i w ten sposób polity­ki prowadzić nie wolno.Ćo więcej ■— oświadczył W. Zorin — w rozmowie z A. Gromyką prezydent Kennedy zapewnił, że nie zamierza po- dejfnować żadnych, wymie­rzonych przeciwko Kubie kroków.Oświadczył mu też. iż wierzy w to, że na Kutie nie ma żadnej „broni ofensywnej”. To już podwójna buchalteria — powiedział W. Zorin. Rząd amerykański oszukuje własny naród i cały świat.Po przemówieniu W. Zori- na delegat USA A. Stevenson zmienił ton i zaproponował, by Rada Bezpieczeństwa przy stąpiła do omówienia istoty zagadnienia. Musimy spróbo­wać uratować pokój — po­wiedział A. Sxevenson — i jeśli chodzi o Stany Zjedno­czone, są one gotowe to uczy­nić.Na wniosek delegatów Zjednoczonej Republiki Arab­skiej i Ghany, którzy powijali z uznaniem odpowiedzi pre­miera N. S. Chruszczowa i prezydenta J. Kennedyego, U Thantowi — Rada Bezpie­czeństwa odroczyła dalsze obrady. (PAP)
Jan XXIII przyjął 
biskupów z ÓDJak podaje Agencja ADN, Papież Jan XXIII przyjął w czwartek na specjalnej au­diencji biskupów z NRD, któ­rzy biorą udział w pracach Soboru. Na audiencji obecni byli arcybiskup dr Alfred Bengsch (Berlin) oraz biskupi dr Otto Spuelbeck (Miśnia), dr Friedrich Rintelen (Magde­burg) i dr Bernhard Schrae- der (Schwerin). (PAP)

W niedzielę tą od ósmej ra­no do ósmej wieczór Fran­cuzi oddawać będą swe głosy. Trudno powiedzieć, jaki bę­dzie wynik próby sił ciągną­cej się od 5 października, tj. od obalenia przez parlament rządu Pcmpidou i rozwiąza­nia parlamentu przez de Gaulle‘a.Oczekiwany jest niemniej duży procent „nie”. Wiadomo, że opozycyjne partie politycz­ne ogłosiły w 27 departamen­tach wspólne apele o. głosowa nie przeciw gaullistom. Li­czne porozumienia przedre- ferendalne zawarte zostały w fabrykach, zakładach pracy, dzielnicach miejskich _ i wsiach. Do głosowania „me ’ wzywają 32 rady generalne. Przeciw de Gaulle owi wypo­wiedzieli się wybitni pisarze i artyści, jak Louis Aragon, Andre Breton. Jean Louis B?.r rault. Louis Dideron. Elsa Trio let, Christiane Rochefort, Frrncoise Sagan, Louis Daou- in, Jean Vilar i in. Organizacje demokratyczne odmawiają ab dykacji przed monokracją i absolutyzmem pr ez y d e n ck i m; do którego dąży de Gaulle.Z całą pewnością rngdy je­szcze opozyc>a nie była tak sil na. Mimo to, prognozy doją 
Sytuacja w Jemenie 

ulega stabilizacji Członek rady prezydenckiej Zjednoczonej Republiki Arab­skiej el Sadat przyjął w czwar tek szefa sztabu generalnego republikańskich sił jemeń­skich, pułkownika Dżizilana. Przedmiot rozmowy nie został ujawniony. Pułkownik Dżizi- lan ograniczył się do stwier­dzenia, że sytuacja w Jemenie uległa dalszej &L’>Liz:s-ji- Dra bne potyczki notuje się jedy­nie w okręgu Saada oraz na granicy z Bej.iarem.Jak informuje bliskowscho­dnia agencja prasowa MEN jemeńskie siły republikańskie zajęły po godzinnej zaciekłej bitwie z bandami kontrrewolu cyjnymi jeden ze szczytów dominujących nad miastem Maarib. Bandy straciły 170 ludzi. Oddziały republikań­skie zniszczyły ciężką broń piechoty i 10 ciężarowych sa­mochodów wyładowanych sprzętem wojskowym i amu­nicją.Emir Rahman wuj byłego imama Jemenu el Badra i brat przywódcy ruchu kontr­rewolucyjnego el Hasana od­bywa podróż po stolicach arab skich w „specjalnej misji”, ostatnio bawił on w Ammanie.PAP
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Uganda 110 członkiem ONZZgromadzenie Ogólne Naro­dów Zjednoczonych powzięło jednomyślnie uchwałę w spra­wie przyjęcia Ugandy w po­czet członków ONZ. Uganda będzie 110-tym krajem nale­żącym do Organizacji Naro­dów Zjednoczonych. (PAP)
Śmierć el BadraRozgłośnia w Sana przerwa­ła w czwartek po południu swój program, aby podać do wiadomości, że były imam el Badr zmarł w jednym ze szpi­tali saudyjskich na skutek ran odniesionych podczas rewolu­cji jemeńskiej. (PAP)

Można już dziś mówić i pisać o koń­czących się zbiorach. Ziemniaków po­zostało na polach bardzo mało. W go­spodarce chłopskiej wybrano i zwiezio­no do kopców właściwie wszystkie, je­dynie w PGR-ach i spółdzielniach pro­dukcyjnych notujemy pewne opóźnie­nia. Mają one jeszcze do wykopania ziemniaków z około 15 proc, areału. Spóźnialscy mogą się narazić na straty, gdyż w niektórych okolicach mamy już w nocy tzw. przygruntowe przy­mrozki. Tego lekceważyć nie można, zwłaszcza w odniesieniu do ziemnia­ków.Buraki cukrowe wybrano w okręgu poznańskim z połowy obszaru kontrak­towanego. Prace wykopkowe idą pełną parą. Pogoda zresztą sprzyja rolnikom. Jest słoneczna i bezchmurna. W ciągu dnia nawet dość ciepło. Rolnicy sami mówią, że tak korzystnych warunków dawno nie mieli w okresie prac wy­kopkowych. Toteż na drogach prowa­dzących do cukrowni lub stacji kolejo­wych, pełno traktorów z przyczepami i konnych wozów, załadowanych su­rowcem dla fabryk przemysłu prze­twórczego.Napotyka się na pewne trudności z podstawianiem wagonów kolejowych. Wskutek tego, harmonogram dostaw buraków, ustalony przez cukrownie dla

większość de Gaulle’owi. Francuski instytut statystyki przewiduje dlań 67 procent głosów, prefekci departamen­tów — 60 procent, prasa 55 procent. Jak .wiadomo, zapo­wiada on, że jeśli nie uzyska „zdecydowanej większości” wówczas odejdzie do Colom- bey. Pytanie, co uważa de Gaulle za ową zdecydowaną większość. Odpowiedź przy­niesie niedzielny wynik. Nie będzie en jednak oznaczał za kończenia przeżywanych przez Francję perypetii.___________ _
Oświadczenie 

Bertranda BnssellaW czwartek wieczorem Bertrand Russell opublikował oświadczenie, które podkreśla m. in., osobistą zasługę premie ra Chruszczowa w zapobie­ganiu niebezpieczeństwu woj­ny mogącej doprowadzić do zagłady nuklearnej. Premier Chruszczów — stwierdza Rus­sell — „postępował z najwyż­szą powściągliwością w wa- runkach wyjątkowo poważne­go kryzysu i trzymał się skru­pulatnie obietnicy zawartej w jego liście do mnie. Obiecał on nie podejmować żadnej pospiesznej decyzji, niczego, co mogłoby pociągnąć za sobą groźbę konfliktu”.„Wyjątkowo wielkie opano­wanie, jakie wykazał pan Chruszczów — oświadczył bry tyjski filozof — zobowiązuje prezydenta Kennedy’ego do przyjęcia propozycji spotka­nia się i przedyskutowania na najwyższym szczeblu spor­nych zagadnień. Blokada sta­nowi pogwałcenie założeń prawa międzynarodowego, jest bezprawi;ą i niemocna. Każdy rozsądny człowiek po­winien poprzeć propozycję pana Chruszczowa dotyczącą spotkania się i omówienia źródeł konfliktu”.W zakończeniu swego oświadczenia, Bertrand Rus­sell stwierdza, że jego depesza nie dotarła podobno do Ken­nedyego, wobec czego wysłał ją ponownie, licząc, że tym razem trafi do bardziej odpo­wiedzialnych rąk.*Bertrand Russell oświadczył w czwartek w rozmowie z dziennikarzami, że nie otrzy­mał odpowiedzi na swój list wysłany do prezydenta Ken­nedyego. „Rząd USA posta­nowił mnie zignorować — po­wiedział brytyjski filozof — traktując mnie jak Niemcy Wschodnie lub Chiny”. (PAP)
Gdy kończą się zbioryposzczególnych plantatorów, nie może być ściśle przestrzegany. Trochę to de­nerwuje rolników, wracających ze sta­cji z pełnymi wozami. Wygląda na to, jakby kolej nie wiedziała lub była za­skoczona czekającymi ją w tym okre­sie zadaniami przewozowymi. W rejo­nach niektórych, cukrowni musiano zmienić plany dostaw kolejowych, przerzucając ich część na system bez­pośredniego odbioru od, rolników.Kiedy więc rolnicy kończą zbiory, warto zastanowić się nad obrachun­kiem roku gospodarczego w zakresie produkcji roślinnej. Mimo wszystko — mimo wielu trudności klimatycznych wiosenno-letnich, wyniki można uwa­żać za zadowalające. Oczywiście, że każdy producent chciałby mieć lepsze, tak samo, jak i państwo nasze chcia- łoby mieć więcej produktu globalnego. Ale nie zawsze i nie wszystko zależy wyłącznie od rolników.Za mało na przykład mamy w kraju nawozów mineralnych. Naszą ankieta pt. „Nowatorzy rolnictwa mają głos” wykazuje, że ci rolnicy, którzy mieli możność „podsypania” więcej nawo­zów. osiągnęli zbiory ponad 3-krotnie wyższe od przeciętnych wojewódzkich. A więc potrzebny jest nadal wzrost ilościowy produkcji nawozów mineral­

nych. Średnio w woj. poznańskim daje- my obecnie na ha 52 kg. gdy w Cze­chosłowacji — 100 kg, w Danii — 150 kg, w NRD — 200 kg, by nie wymie­niać już Belgii czy Holandii, gdzie wskaźnik ten jest znacznie wyższy. Po­nadto za mało mamy też chemicznych środków chwastobójczych, wskutek czego chwasty odbierają nam co naj­mniej 20 proc, zbiorów. I V> zarówno w zbożach, jak i w okopowych oraz pa- ste-wnych.Ponieważ przed uruchomieniem fa­bryki w Puławach, nie można się spo­dziewać zwiększenia dostaw nawozów, wskazane jest, aby racjonalnie gospo­darować tym co posiadamy do dyspo­zycji. Przede wszystkim nawozy muszą być dobrze przechowywane, aby nie traciły na wartości. Dalej, rolnicy po­winni już teraz — w listopadzie i gru­dniu — zaopatrywać się w potas, fo­sfor i azot, aby wczesną wiosną mieć wszystko na miejscu w gospodarstwie. Przy tym warto przypomnieć, że na­wozy w tym okresie są o 5—15 proc, tańsze niż w marcu czy kwietniu.Tyle mamy do powiedzenia gospoda­rzom w bieżącym tygodniu, choć pod Pióro. ciśnie się wiele innych spraw, związanych z intensyfikacją rolnic­twa. (kj)
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Przed semestrem 
w dwuzimówkachTrzysemestralne szkoły rol­nicze (dwuzimówki) w woj. poznańskim rozpoczynają 2 li­stopada nowy rok szkolny. Cie szą się one dużym powodze­niem, o czym świadczy pełen nabór uczniów na I semestr. W niektórych rejonach nie można było przyjąć wszyst­kich zgłaszającyen się chłop­ców.W • związku z nowym ro­kiem nauki, odbyła się 26 bm. w Grabonogu (pow. Gostyń) konferencja nauczycielska, po święcona metoayce i progra­mowi nauki wychowania mło- dzieży wiejskiej, pragnącej po głębić swoją wiedzę zawodo­wą. Referaty wygłosili: inż. Janiszewski, inż. Czekałowa i inż. Brylińska.Równocześnie na terenie Szkoły Rolniczej w Grabono­gu zorganizowana została wy­stawa, obrazująca osiągnięcia doświadczalne uczniów i absol­wentów tejże szkoły. Wysta­wa spotkała się z wysoką oce ną grona nauczycielskiego z całego województwa, (kj)

Komentarz t^nia

Cały świat jest zainteresowany
w pokojowym rozwiązaniu problemu kubańskiego

W dalszym ciągu sprawy związane z problemem kubań­
skim, znajdują się w centrum zainteresowania polityków 
i prasy światowej.
ODPOWIEDZ KENNEDYEGOW odpowiedzi na list p. o. sekretarza generalnego ONZ, U Thanta, prezydent Kennedy usprawiedliwia blokadę i u- trzymuje nadal, że istniejący kryzys został spowodowany „potajemnym wprowadzeniem ofensywnej broni na Kubę”. Toteż, jak twierdzi, rozwiąza­nie problemu tkwi w usunię­ciu tej broni.Powołując się na sugestie U Thanta o podjęcie „wstęp­nych rozmów w celu ustale­nia, czy można będzie znaleźć zadowalające rozwiązanie” Kennedy stwierdza, że amba­sador Stevenson jest gotów do niezwłocznego przedyskuto­wania tej sprawy z U Than- tem.

tego, że wbrew poleceniu swe­go rządu, głosował za blokadą Kuby na sesji Rady, zwołanej na żądanie USA przed dwoma dniami.Jak podaje korespondent PAP, red. E. Osmańczyk. rów­nież rząd Boliwii z tych sa­mych powodów odwołał swe­go ambasadora przy Radzie OPA,

rza utrzymać blokadę, nawet w czasie trwania negocjacji i domaga się „likwidacji baz na Kubie”, nie mając jednak na myśli bazy USA w Guanta- namo.

POPARCIE
AMERYKI ŁACIŃSKIEJ

Narody Ameryki Łacińskiej

NA KUBIE SPOKÓJŻycie w Hawanie, mimo peł nej gotowości bojowej, nawy padek konieczności odparcia agresji, to- zy się normalnie. Głównym zadaniem gospodar­czym jest obecnie na Kubie zbiór kawy, która obrodziła — jak nigdy od lat. Do prowin­cji Oriente udało się wiele e-

Po raz 15 przeciwko CSU
Po 9 latach spotka się pierwsza reprezentacja piłkarska p.,, 

z naszym południowym sąsiadem Czechosłowacją, g 
to 15 mecz obu drużyn. Czechosłowacja, obecny wicemistrz jyji 

to nasz „deficytowy” przeciwnik: tylko raz wyszliśmy zWyci' 1 
trzy mecze zakończyły się remisowo, a pozostałe 10 porają

SENSACYJNE
ODWOŁANIE AMBASADORÓWJak już donosiliśmy, amba­sador Brazylii przy Radzie Organizacji Państw Amery­kańskich (OPA) został odwo­łany z Waszyngtonu z powodu

Klucz do rozwiązania konfliktu

wprost przeciwnie niż rządy wie 
lu krajów — wołają „Ręce precz 
od Kuby”! o manifestacjach do­
noszą z Chile, Boliwii, Urugwaju, 
Ekwadoru, Peru i Meksyku.

NA GIEŁDOWYM 
BAROMETRZE

Optymistyczne doniesienia o 
Wzrastających szansach odpręże­
nia w międzynarodowej sytuacji 
politycznej spowodowały, że kur­
sy akcji na giełdzie londyńskiej 
wyraźnie wzrosły.

Akcje i papiery wartościowe na 
giełdzie paryskiej wykazały w 
czwartek wyraźną zwyżkę, która 
tłumaczona jest poprawą sytuacji 
międzynarodowej.

Nowojorska giełda zareagowała 
na oznaki odprężenia międzyna­
rodowego dość znaczną zwyżką 
kursów.

— kip z miast, by pomóc w jaknajszybszym zbiorze, gdyż na Kubie rozpoczyna się już pora deszczowa.Radio i telewizja kubańska poświęcają wiele miejsca od­powiedziom Chruszczowa naapele Russella U Th anta.Dzienniki: „Revolucion” i „Mundo”, a także prasa pro­wincjonalna podkreślają w ar tykułach wstępnych, że Zwią­zek Radziecki był i pozostaje konsekwentnym bojownikiem
o pokój.

Ostatnie wydarzenia wokół agresywnych poczynań amery kańskich wobec Kuby świad­czą o mobilizacji światowej o- pinii publicznej i intensywnej działalności rządów' wielu państw celem stworzenia mo­żliwości wyjścia z niesłycha­nie napiętej i groźnej sytuacji, do jakiej doprowadziły świat Stany Zjednoczone.Rysują się dzięki temu pew ne widoki złagodzenia powsta łego konfliktu. Oczywiście, pod warunkiem że Stany Zjed nócźone zejdą z drogi swych nieustannych wrogich wobec Kuby posunięć.A przecież te agresywne i wTrogie kroki datują się już nie od dziś. Stosunek rządu USA do Kuby od chwili zwy­cięstwa rewolucji kubańskiej świadczy o dążeniu do Zdła­wienia niezawisłości i suwe­renności wyzwolonego narodu kubańskiego. Tak było z ogło­szeniem bojkotu towarów ku bańskich, tak było z zeszłoro­czną inwrazją rja Kubę, zorga nizowaną z terenu i przy ak­tywnej pomocy rządu USA. Tak jest i dziś, kiedy to cał­kiem jawnie i bezpośrednio Stany Zjednoczone pragną od ciąć Kubę od świata piracką blokadą nie mającą prece­densu w czasie pokoju.Elementów pozwalających snuć przypuszczenia co do mo żliwości odprężenia, pomimo skomplikowanej i bardzo na­piętej sytuacji, jest kilka.Po pierwsze, jest to ton i

cjalistycznych, ale i wuelu in­nych krajów świata.Wreszcie trudny do zigno rowania jest doniosły głos o- pinii światowej, która w licz­nych krajów świata (m. in. w W. Brytanii, Norwegii, Bra­zylii) domaga się opamiętania i pokojowego rozładowania o- becnego groźnego napięcia. Na wet z "Watykanu rozległ się apel Papieża o wszczęcie ro­kowań i pokojowego rozwiąza nia konfliktu.Wszystkie|te fakty składa­ją się nafjellno wielkie wez­wanie do umiaru, do opano­wania i przejawienia zdrowe­go rozsądku. Dowody tego o- panowania, umiaru i rozsąd­ku dają Kuba, Związek Ra­dziecki, Polska i inne kraje.Klucz do rozwiązania obec­nego konfliktu leży w rękach rządu USA. Od tego, czy zdo­będzie się on na zdrowy roz­sądek i opanowanie zależy dalszy bieg wypadków.
G. B.

KOMENTARZE, WYPOWIEDZI...Jak pisze waszyngtoński ko­respondent PAP. red. H. Zwi- ren, „sprawa kubańska” z płaszczyzny militarnej coraz bardziej przechodzi na płasz­czyznę dyplomatyczną. Odpo­wiedź premiera Chruszczowa na apel U Thanta. a w pew­nej mierze również odpowiedź Kennedy’ego fakt ten w jesz­cze większym stopniu zaakcen towały. Pewnemu zelżeniu na pięcia towarzyszą wzmożone wysiłki dyplomatów, znalezie­nia formuły, która byłaby do przyjęcia dla wszystkich stron. Wiele uwagi poświęca się tu propozycji brazylijskiej uznania Ameryki Łacińskiej i Afryki za strefę bezatomo­wą. Jak dotąd jednak. Stany Zjednoczone ustosunkowały się do tej sugestii chłodno.Bardziej optymistyczna oce­na sytuacji w sensie możliwo­ści uniknięcia zbrojnego kon­fliktu. nie łączy się jednak z widoczną i istotniejszą zmianą stanowiska administracji. Fak tern jest, ‘że administracja na­dal — jak twierdzi — zamie-

WIZYTA KENNEDYEGO 
ODWOŁANA!Prezydent Brazylii, Goulart spotkał się w czwartek w Rio de Janeiro z ambasadorem USA i rozmawiał z nim blisko godzinę. Jak się przypuszcza, omawiana była sprawa Kuby oraz projekt wizyty prezyden­ta Kennedy’ego w Brazylij. Jak podaje AFP, powołując się na oficjalne koła brazylij­skie. wizyta prezydenta Ken­nedyego w Brazylii w poło­wie listopada br. ma zostać od wołana.

ROZSĄDEK
POWINIEN ZWYCIĘŻYĆPiątkowa prasa radziecka poświęca bardzo wiele miej­sca problemowi kubańskiemu.Dziennik ..Prawda” poświę­ca tej sprawie artykuł wstęp­ny, zatytułowany „Rozsądek powinien zwyciężyć”, w któ­rym podkreśla, iż cały świat oczekuje, że w tej, odpowie­dzialnej chwili, rząd USA posłucha głosu rozsądku i roz­waży wszystkie konsekwencje swej, nierozsądnej polityki. „W Waszyngtonie powinni zro zumieć że zaostrzenie sytua­cji do ostateczności, może Do­pchnąć świat w przepaść woj­ny”. (PAP)

0 Waga spraw
i odwaga wierszy

polskich piłkarzy. Stos, bramek
Pierwszy mecz w 1925 r. odbył 

się w Pradze. Wygrali gospodarze 
2:1. Do 1939 r. odbyło się ogółem 
8 pojedynków. Po wojnie pierw­
sze spotkanie rozegrano w 1S48 r. 
w Warszawie. Wygrała Polska 3:1. 
W naszej jedenastce znalazł się 
reprezentant Poznania. Był nim 
Edmund Białas, który zastąpił 
Babulę, i był współautorem trze 
ciej bramki. Ostatni mecz odbył 
się 1953 r. we Wrocławiu. Wynik 
1:1. I w tym meczu zagrał pozna­
niak Teodor Anioła, który zajął 
miejsce Krasówki.

Najbliższy mecz odbędzie się w 
niedzielę w Bratysławie. Nie ma­
my co do wyniku większych złu­
dzeń. Nasz przeciwnik jest w wiel 
kiej formie. Świadczą o tym zwy- 
cięstawa nad Hiszpanią i Węgra­
mi 1:0, Jugosławią 3:1 i Austrią 
6:0. Będziemy zadowoleni jeśli na 
sza jedenastka nie przegrała wy­
soko.

Polskie Radio w programie I 
transmitować będzie przebieg me 
czu od godz. 14.55, podobnie jak 
Telewizja.

Z większym optymizem patrzy­
my na dwa pozostałe międzypań­
stwowe spotkania. Reprezentacje 
juniorów zmierzą się w miejsco­
wości Nove Zamki. Również z na­
dzieją patrzymy na mecz zespo­
łów młodzieżowych, który odbę-

W niedzielę 
XII Memoriał

Najbliższa niedziela będzie 
Leszna wielkim świętem. Po

dla 
raz

X11 odbędzie się bowiem trady­
cyjna impreza żużlowa o Memo­
riał im. Alfreda Smoczyka orga­
nizowana przez leszczyńską Unię 
i redakcję „Expressu Poznańskie­
go”. Jak nas poinformowali orga­
nizatorzy, na liście startowej zna­
lazły się nazwiska czołowych na­
szych żużlowców. Jest wśród nich 
para leszczyńska Henryk Żyto i 
Zdzisław Waliński, Polonię bydgo 
ską reprezentować będą Mieczy­
sław Połukard i Norbert Świtała, 
Wybrzeże — Marian Kajzer, Gór-
nika Rybnik
Antoni
Łódź -

Woryna,
Joachim Maj i 

, Tramwajarza
Włodzimierz. Szwendrow-

sk>, Stal Rzeszów — Stefan Kempa 
i Marian Spychała, Stal Swięto-
chłowice 
inni.

Paweł Waloszek

Warto przypomnieć, że zdobyw­
cą ubiegłorocznego Memoriału 
jest leszczynianin Zdzisław Wa­
liński. Największe sukcesy w tej 
imprezie odniósł Henryk Zyto, 
który wygrał kolejno VII, VIII 
i IX Memoriał.

Początek imprezy w niedzielę 
o godz. 14.30 na Stadionie im. 
Alfreda Smoczyka. (d)

dzie się w Karkowie. Nasze, 
pijskie nadzieje”, jeśli zagraj 
swoim normalnym poziomie 
gą pokusić się o zwycięstw* 

__ _____________________ —_ ’’l

Polskie siatkarki 
zdobyły brązowy Mii 
Przedostatni dzień mistrzw 

świata w siatkówce, rozgh,' 
nych w Moskwie, rozpoczęły? 
karki, które tego dnia zakoń® 
ły rozgrywki. Zawodniczki zsm 
które już wcześniej zapewniły 
bie tytuł wicemistrzowski, J 
kały się z najsłabszą drużyną । 
nałów — Brazylią, wygryź' 
3:0 (15:0, 15:0, 15:2). '

W drugim spotkaniu Polkj 
nały po zaciętej walce nrd , 
<15:13, 19:17, 15:10). Polki zagri 
bardzo dobre spotkanie.

W spotkaniach zespołów 
kich siatkarze ZSRR łatwo pot 
nali Węgrów 3:0 (15:10, 15:3, i(! 
a zespół Bułgarii wygrał z ja» 
nią 3:1 (14:16, 15:7, 15:5, 15:8)

Siatkarze Polski w swym 
ostatnim meczu finałowym uyj 
li z Brazylią 3:0 (15:8, 15:3, 15:|;

W ostatnim dniu mistrzom 
świata w siatkówce kobiet Japo 
ki pokonały zdecydowanie Czet> 
Słowaczki — 3:0 (15:2, 15:4, ijj 
Tym zwycięstwem reprezentS 
Japonii przypieczętowały s, 
wielki sukces, zdobywając tyt 
mistrzyń świata. Spotkanie rej 
zentantek Rumunii i Bułgarii s 
kończyło się bardzo szczęśliwiej 
Polek. Wygrały bowiem Bułgan 
— 3:2 (16:18, 15:8, 14:16, 15:13,15:1 
i dzięki temu nasz zespół zajął; 
statecznie trzecie miejsce. Srebrt 
medal zdobyły siatkarki Zwiąt 
Radzieckiego.

W turnieju mężczyzn Czecte 
wacy zwyciężyli reprezenta: 
Chin — 3:1 (15:10, 15:5, 10:15,151 
a Rumunia pokonała Jugosłat 
3:2 (12:15, 15:11, 15:8, 8:15, 15:4),

Ostateczna tabela mistrz® 
świata w siatkówce kobiet:

1. Japonia — 14 pkt., 2. ZSM 
13 pkt., 3. POLSKA — 11 pkt, 
Rumunia — 10 pkt., 5. CSRS 
10 pkt., 6. Bułgaria — 10 pkt.. 
NRD — 9 pkt., 8. Brazylia—7pt

sa

Do Monte Gaiło 
pojadą „Warszawf

19 stycznia wyruszą z Warszai 
imochody uczestniczące w XXX

treść odpowiedzi premiera Chruszczowa na list prof. Bertranda Russella, w której premier radziecki zapewnia, że Związek Radziecki nie po- dejmie ze swej strony żad­nych nierozsądnych decyzji, że nie da się sprowokować przez USA i uczvni ze swej strony wszystko w celu zlik­widowania obecnej sytuacji. Premier radziecki wyraża go­towość spotkania się na naj­wyższym szczeblu celem zaże­gnania groźby rozpętania woj ny.Następnym elementem jest znane stanowisko 45 krajów, które domagają się od sekreta rza generalnego ÓNZ wszcze cia kroków mediacyjnych i związany z tym naglący i u- roczysty apel U Thanta do USA. ZSRR i Kuby o podję­cie rokowTań oraz szczególny a pel do prezydenta Kenne­dyego o zawieszenie blokady na okres najbliższych tygodni, by dać czas na spotkanie się stron i rozwiązanie kryzysu.Również oświadczenie cie­szącego się na forum między­narodowym. sympatią i powa żaniem rządu polskiego, wy- stenującego stanowczo prze­ciwko stosowaniu polityki ■' pozycji siłv. liczyć może na poparcie nie tylko krajów so- itiMiHiiiiiiimtmnitiiHiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiuiuin
Dzisiejszy serwh Informacyjny 

przygotował Bogdan Dohnke

Dziennikarz bardzo rzadko przeka­zuje wiadomości o wierszach — w do­datku telefonicznie. Czyni to, gdy wiersze są wydarzeniem artystycznym i społecznym.W ostatnich latach, szczególnie zaś w ciągu roku, który minął po XXII Zjeź- dzie KPZR. — poezja radziecka, jej no­we siły i prądy, jej młody narybek, po­szukiwania, zdobycze — wszystko to stało się wydarzeniem. Jest to chyba we współczesnym świecie zjawisko wy­jątkowe, niezwykle cenne. Tym bar­dziej, że plejadzie młodych poetów’ to­warzyszy ■wzmożone i szerokie spo­łeczne zainteresowanie dla poetyckiej twórczości.Kilka dni temu, w jednym ze stu­denckich klubów słuchałem wieczoru poezji. Tłok prży drzwiach, nieustan­ne prośby o bilety, atmosfera, którą powitano poetkę, znajońwść jej utwo­rów, których się domagano z sali — wszystko to wywiera ogromne wra­żenie.Poetka — młodziutka, nieśmiała, po­zbawiona owych zewnętrznych atry­butów’, które dają zielone światła na scenę i estradę, czytała wiersze, po­tem śpiewała ubogim głosem swoje pieśni, akompaniując sobie na gitarze, To dziewczę potrafiło oczarować salę, otworzyć świat świeżych słów i myśli, uczuć ii wrażeń — niezwykły, własny świat. Jest jedną z wielkiej plejady, liczy lat 23. Zwie-się Nowelia Matwie- 
jewa. Usłyszymy o niej jeszcze nieraz.Wspomniałem o tym wieczorze jednym z wielu, na który można tu trafić, po to. by zilustrować rolę, któ­rą odgrywa dziś poezja w ZSRR.A teraz — o wierszach, które opuoii- kowały niedzielna „Prawda i „Kom- 
somolskaja Prawa” — o wierszach Eu­
geniusza Jewtuszenki, czołowego dziś

młodego poety, który nie po raz pierw­szy ściąga na siebie uwagę szerokiej opinii czytelniczej, dziś już światowej — waga spraw, które porusza siłą obra zów, odwagą i czystością tego, co ma do powiedzenia.Niedzielna „Prawda” zamieszcza wiersz Jewtuszenki — „Nasledniki Sta lina” („Następcy Stalina”).Poeta opisuje moment wyniesienia trumny Stalina z Mauzoleum. W trum­nie — pisze Jewtuszenko — zacisnął zabalsamowaną pięść człowiek, który udaje zmarłego. Zapamiętał on twarze rekrutów, którzy go wynieśli z Mau­zoleum. Kiedyś, myśli zmarły, powsta­nie spod ziemi i dobierze się im do skóry.
„Zwracam się z prośbą do naszego 

rządu — pisze Jewtuszenko w tym wstrząsającym wierszu — by podwoić, 
potroić straż nad grobową płytą Stali­
na, by nie ' powróciły takie zjawiska 
okresu kultu jednostki, jak niepamięć 
o szczęściu ludu, oszczerstwa i areszty 
niewinnych.

Stalin zostawił sukcesorów na kuli 
ziemskiej — pisze Jewtuszenko. — Wy­
nieśliśmy trumnę z Mauzoleum — lecz 
jak wynieść Stalina z głów jego suk­
cesorów, ludzi dnia wczorajszego, któ­
rzy nie pojmują nowego dziś?Owe dziś Jewtuszenko - charaktery­zuje dwoma znamiennymi obrazami: obrazem pustych obozów pracy i prze­pełnionych sal, gdzie ludzie słuchają wierszy.

„Nie zaznam spokoju — dopóki snu ją 
się wśród ludzi, następcy Stalina, do­
póty wciąż mi się zdaje, że Stalin trwa 
w Mauzoleum”.W wierszu „Strachy” („tyimsomol- skaja Prawda”) Jewtuszenko pisze o strachach, które umieraj^ w Rosji — o widmach minionych lat: o strachu

przed czyimś donosem, o strachu przed stukaniem do drzwi, o strachu rozmo­wy z cudzoziemcem, a nawet z własną żoną... O strachu wszystkich uczciwych ludzi — przed bezlitosną rozmową z samym sobą. Umarły i umierają w Ro­sji widma minionych lat, rodzą się strachy nowe: strach przed nieszcze- rością wobec ojczyzny, przed niepraw­dą, która depce godność ludzką, przed pustą. fanfaronadą, przed powtarza­niem obcych słów, przed zaufaniem.I strach poety przed tym, by to, co pisze, zostało powiedziane z niepełną mocą...W pięknym wierszu „Intymna liry­ka” Jewtuszenko pisze o tym co jest dlań najdroższe; przeprasza ziemię, kwiaty i dziewczynę, że rzadko o nich pisze. „Ale zawsze — mówi — gdij 
tylko — tylko zacznę pisać cicho — ci­
cho, śpiewnie — śpiewnie, wzywa mnie 
coś na wielką wojnę — to coś co jest 
we mnie z żołnierza”.Poeta mówi o swej miłości do Leni­na, — i o tym, jak nienawidzi pusto­słowia i fałszu, taniego krasomówstwa ludzi, którzy mają pełne usta wielkich słów — bez pokrycia w rzeczywistym życiu.Jest rzeczą znamienną, że niechęć do pustosłowia, krytyczne przewartościo­wanie wartości, wezw’anie do oszczę­dzania wielkich słów — często spoty­kamy u młodych radzieckich poetów i prozaików — jako zdrową reakcję przeciwko nadużywaniu słów w minio­nym okresie, jako orzejaw zdrowego krytycyzmu młodzieży, jej ambicji Do­znania od nowa dźwięku szlachetnych — słów, jej młodzieńczej wstyd liwośbi wobec publicznego deklarowa­nia ji.itriotyżmu.Wiersze Jewtuszenki swoim patosem i wagą poruszanych spraw, siłą wyra­zu przypominają najlepsze czasy ra­dzieckiej poezji. Są wydarzeniem dnia teg0 rocznicowego tygodnia XXII Zjazdu KPZR.Dlatego — telefonicznie.

M. ŁUCKI(za „Trybuną Ludu”)

Rajdzie Monte Carlo. Z tej ot 
zji rozpoczęto już przygotować 
Obok kłopotów organizacyjny 
PZM miał niemałe zmartwi# 
z wytypowaniem załóg. Starto 
Jqce dotychczas „Syrenki" o 
zanotowały większych sukcest 
a praktyka wykazała, że nie* 
szą one trudów tej wielkiej ił 
prezy. Postanowiono więc, że 
najbliższym rajdzie pojadą 
„Warszawy”, które w ostaW 
roku odniosły niejeden pW1
sukces w imprezach międzyn* 
dowych, szczególnie w Kaj® 
Przyjaźni. Obie „Warszawy" W 
z silnikami górnozaworowymi 
pojadą na nich Wierzba i 
oraz Zatoń i Varisella. Opr« 
„Warszaw” nasi kierowcy dosii«
prawdopodobnie również 
wozów zagranicznych, (b)

KiS

Gazda na wyścigi 
w Poznaniu

Skwapliwie wykorzystują^ 
wielkopolscy ostatnie, pi^ne 
sienne dni: KKFiT dzielnicy” 
znań — Jeżyce wspólnie z 
Lech organizują w niedzielą 
ścigi uliczne dla wszystkich 
weźmie w nich również u 
nasz czołowy kolarz i repr 
fant Polski St. Gazda.

O godz. 10 ze startu 
Asnyka wystartują kolarzy 
cami: Słowackiego, Prusa, 
kiewicza, Mickiewcza do 
przy PI. Asnyka. Zawodnicy 
I i II muszą przejechać 50 
lic. III — 25 km., IV — 15, a 
zrzeszeni 5 km. Honorowym $ 
rem dla najmłodszych będzie 
zda. i

Zwycięzcą każdego wyścig * 
stanie zawodnik, który 
poszczególnych okrążeniach 
większą liczbę punktów za 
finisze. <p)

Dziękujemy
kierownictwu i zawodnik0”1
cji bokserskiej KS Górnik1 

nrzesl’1nina za pozdrowienia P1 
dla Czytelników i redakcji "
su” z obozu przygoti
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myślnych i ładnych walk-

Pr



GŁOS WIELKOPOLSKI

OJ Lolka
Jo drakiora

1 Wiele usprawiedliwień
W życiu często b^wa, że ludzie przyjmują wobec 

pewnych problemów postawę bierną zamiast czyn­
nej, bierną czasem tak dalece, iż dokładają starań, 
by ową postawę uzasadnić. •d n i ć.

mało czynów POUFNE
statnio interesowałem się nieco kwestią po­stępów w mechaniza­cji wielkopolskiej wsi. Miałem możność przyjrzeć się liczbom; obrazującym stosu­nek liczbowy traktorów, zade­klarowanych przez kółka rol- n cze do kupna — do rzeczy­wiście nabytych. Wiele z tych deklaracji pozostaje do azis świstkami papieru bez pokry­cia*). Powiat Krotoszyn dzier­ży tu bezsporny prymat.Byłem w Krotoszynie i na wsi krotoszyńskiej. Słyszałem mnóstwo tłumaczeń, uza­sadniających taką a me inną sytuację. Bardzo mało natomiast umiano mi powie­dzieć, co się zamierza, by _ nim czwarty kwartał mi- nie — owych 69 szeleszczących deklaracji przemienić w war­koczące maszyny. Trzeba przy znać, że informatorzy wyka­zywali w rozmowach z dzien­nikarzami sporo inwencji. Po­dawano ni mniej ni więcej tylko trzynaście (jeśli której nie opuściłem) przy­czyn. Przyczyny te skrupulat nie przytaczam, opatrzone od­ręcznym komentarzem...

A Członkowie kółek rolniczych 
pochopnie podejmowali uchwały 
w sprawie zakupu traktorów.Dziwne. Przecież m. in. od tego jest Powiatowy Związek Kółek Rolniczych, by pilno­wał realności kółkowych po­czynań. Instruktorzy PZKR powinni zadbać o to. by w koł kach podejmowano deklaracje realne. W Krotoszynie zrobio-

przez Wojewódzki Związek KR ustalony plan zakupu cią­gników w liczbie 30 maszyn; zakupiono zaledwie 17 — na69 „uchwalonych”.
Praca polityczna pośród rol­

ników ustała latem, co spowodo­
wało pewien zastój w zakupach 
sprzętu mechanicznego.Tłumaczenie byłoby nawet trafne, gdyby... dotyczyło w y- łącznie powiatu k r o to szyńskiego. A przecież w innych rejonach wojewódz­twa, gdzie w okresie urlopów i żniw praca polityczna na wsi także zamierała — plany za­kupu traktorów przekraczano (Ostrów, Słupca, Środa), bądź aiezgorzei realizowano.

A s4 wsie, gdzie rolnicy . nie 
mają pieniędzy.Oczywiście, są takie wsie. Ale gdzie jak gdzie — właśnie w Krotoszyńskiem jest ich sto sunkowo bardzo mało, chyba trudno byłoby tam w ogóle mówić o biednych wsiach, a jedynie o poszczególnych go­spodarzach. Toć przecież w jednej jedynej gromadzie Po­gorzela w tym roku rolnicy zgarnęli setki tysięcy złotych za samą kapustę abisyńską.

A Niektórzy rolnicy mają pie­
niądze, ale nie chcą ich przezna­
czać na „kółkowe” wkłady.Zdarzaj^ się takie opory po-śród chłopów oczywiście

no bardzo niewiele, konać przynajmniej aby wy- ostrożnie
I) Por. art. z 3. X. pt. 

w szufladzie"..
..Uchwały

(znowu!), nie tylko w Kroto­szyńskiem. Na to istnieje PZKR, Wydział Rolnictwa Prezydium PRN... itd.
A Ubiegły rok nie był dla rol­

ników zbyt łaskawy. Dlatego nie 
mieli oni wiosną bieżącego roku 
zbyt wiele gotówki.Po raz pierwszy zetknąłem się z opinia, jakoby w roku 1961 zdarzył się nieurodzaj; przeciwnie, rok ten powszech-

nie uznano pod względem plo­nów za rekordowy.
A Tej wiosny niesprzyjące wa­

runki atmosferyczne wpłynęły nie 
korzystnie na wegetację zbóż. Rol_ 
nicy. obserwując słabe początkowo 
zboża, powiadali: — Temu to da­
dzą radę konie, bez traktora się 
obędzie.Może być, że niektórzy chło­pi tak się wyrażali. Nikt roz­sądny jednakże nie podejmie się chyba obrony twierdzenia, że w podobny sposób wypo­wiadali się tylko kroto­szyńscy chłopi. A skoro nie tylko oni, to... itd.

A Kółka rolnicze, jeśli chodzi 
o mechanizację — raczej egzami­
nu nie zdały.No, na ten temat można by kropnąć cały referat, udowad­niając, że właśnie w zakresie mechanizacji kółka zro­biły bardzo wiele. Po­służmy się statystyką: KP w Wielkopolsce mają obecnie bli sko 2000 traktorów, 1720 agre­gatów omłotowych, około 300 kopaczek do ziemniaków i wiele innego sprzętu. W sa­mym powiecie krotoszyńskim nie brak przykładów dobrze działających kółek rolniczych właśnie na polu mechanizacji, że wymienimy tylko Budy, Wyganów, czy Benice.

A Usługi, wykonywane przez 
prywatnych posiadaczy traktorów, 
kalkulują się taniej.One bywają tańsze tstn, gdzie rolnicy mają do wybo­ru maszyny „kółkowe” i pry­watne. To właśnie kółka rol­nicze zę swoim sprzętem zmu­siły właścicieli ciągników do obniżki cen, do konkurowania. Gdyby w okolicy brakowało społecznego sprzętu mecha­nicznego — właściciele trak­torów natychmiast dyktowali­by opłaty według widzimisię.

A W Krotoszyńskiem jest wy­
jątkowo dużo prywatnych trak­
torów.

Rzeczywiście. Dodajmy — najwięcej: w żadnym innym powiecie nie ma, jak w kro­toszyńskim, 116 prywatnych ciągników. Dobrze, że jest ich dużo. Źle, jeśli wykonywane są nimi tzw. lewe usługi nie- opodatkowane. W powiatach ostrowskim i poznańskim in­struktorzy PZKR zorganizo­wali akcję wyłapywania tego rodzaju usług. Ukrócono ma­nipulacje właścicieli maszyn (władze finansowe mają obo­wiązek stosowania podatku do 30 proc.). Obecnie w Ostrow- skiem jest najwięcej w województwie kółko­wych agregatów omłotowych. We wsi Mrowino, pow. po­znański, jest 19 (!) prywatnych traktorów, obok których miej­scowe, dobrze pracujące KR, posiada dwa własne.
A Rolnicy woleliby kupować 

traktory na własność — każdy 
dla siebie.Rozumując w ten sposób, można by dojść do wniosku, że każdy mieszkaniec wsi za­pragnie • wejść w posiadanie „indywidualnej” elektrowni, zamiast korzystać z sieci, sta­nowiącej własność społeczną. Od tego właśnie PZKR, Wy­dział Rolnictwa itd., żeby... itp.

A Rolnicy nie chcą mieć nic 
wspólnego z amortyzacją, księgo­
wością, obliczeniami — wolą pła-
cić za używanie ciągnika 
dowi, czy POM-owi.Rolnicy nie potrzebują do czynienia z liczbami

sąsia-miećczeniem. W dobrze zorganizo­wanym kółku, sprzętem zaj­muje się fachowiec, przez KR zaangażowany. Trzeba jednak o tym rolnikom powiedzieć...
A Brak części zamiennych od-

strasza rolników od 
ciągników.Po pierwsze — nie w części jest lepsze, niż kiedyś.

nabywauiazaopatrze- nierównie Po drugie
o redaktora i Z pewnością poglądy P. BY- 

I STRZYCKIEGO wywołają dysku- 
j sję. OCZEKUJEMY w związku z 
, tym listów czytelników. (Red.)

— czyżby najmniej ich było w Krotoszyńskiem? Brakuje czasem zamiennych detali tak że w innych rejonach woje­wództwa, co nie wstrzymuje

BEZPRAWIE

Paraliż polskiego szlagieru jednak ogólnego chanizowania się
A W powiecie

gleba jest cięższa

procesu me- wsi.
krotoszyńskim 
i członkowie

KR poszukują' traktorów o mocyPolską piosenkę popularną, taneczną, śpie­
waną przy okazji zaioawy i dla odpo­
czynku — dotknął ciężki paraliż. Ten 
kryzys na szlagier trwa od wielu lat. Z 

powojennych melodii zapamiętałem raptem kil- 
I ta Muszę z tego rejestru wyłączyć okres 1945 

—1950. Wtedy urodzaj na sentymentalna mu­
zykę byt poważniejszy. Wzorowana była na mo- 
delu, że tak powiem, przedwojennym. Później 
P^zyszło, wś'ód niewielu wartościowszych, „Wio 
koniku' i „Siwy włos". Ten nieszczęsny węgier­
ski Kalambosz doczekał się nawet krytyki wśród 
uozi, o których wiem, że natura me wyposażyła 

I lc”, ani w słuch, ani w głos. Narzekali: „Wio ko- 
I i „Wio koniku"! Czy nie można wyprząc 
I e9o siwka względnie karego od wozu, by 
I wreszcie przesłał dreptać skrajem szosy. Psycho- 
I °gicznie mieli trochę rację. Monotonia odsłra- 
I ^aj. co było śpiewać, jeśli natrętna moda na 
pozowane kujawiaki, oberki, mazurki zbunło- 
I wa a nas przeciw muzyce pseudoludowej.
I o poiem? Nie piszę tu historii polskiego szla- 
M'eru lat 1950—19e>2. Amm kompetentny, ani 
I li Tl01 odpowiedniego materiału. Mówię jak 
1 Tk U /CT czasem pośpiewać. Byle było co. Bo 
I a na siłę Leząc jeszcze kilka tytulików można 
T y znaleźć (na przykład częściowo repertuar 
(I flWy Przybylskiej), ale w zasadzie pustka, obok 
j ^^iście jakichś ryb — wielorybów, co lubią 
Idyf ■ W wodzie itd. Tymczasem kiedy me- 
l dz U i W sPQk°ju, potrafię wymienić okoto człer- 
|szlagierów przedwojennych. W tym, 

f gnacie, coś jest.
I p | mianowicie, źe nie mamy dobrej po- 
1 sow^^ P'osenki, o atrakcyjnej melodii i sen- 
ąprzykT^ ^o^ch? Są czasem nuty bez słów, na 
4*9 łj pap'r Burkchardfa, rzadziej sło-
“łliJdo eZ są nowe nagrania twórczości
I kilkaWe ■)CZe^° *uńij nie wliczam. I oczywiście 
tkan utworów muzyki lekkiej, adopło-
lanaie^ i ^s°biście bardzo lubię lekką piosenkę 
iska p ®sr^zo również podoba mi się rósyj- 
Jfeż u" , ,moskiewskie wieczory", zapamiętałem 
O^hiuru^k Z ,radzieckiej operetki „Nad brzegami 
|Edith p 1 °ś pow,e: a Garshwin, a repertuar 
Idei n ' a ło co podaje Lucjan Kydryński każ- 

MóWi dz'eli ° dwudziestej? Dobrze, dobrze. 
| 0 °iczyźnianym repertuarze!
,h$lradeW!ern kł° się bawi komponowaniem na 

saksofonu, nie wiem jacy poeci 
Jsńaq;pS^ za układanie słów. Paraliż polskiego 

SfTu napf0 Jrwa °d z góry dziesięciu lat. Można 
«taeari>ISQCi ^a^tat na temat potrzeby zabawy, re- 
i Co^^ynku. Lecz po co?

Pfo$ze sT^0 uderzyl° mnie ostatnio. Księgarnie. 
I^lu. T n'e Pł°szyć — zaraz powrócę do te- 

Slęgarniach więc, które rozumiem jako

miejsca przeznaczone (z punkłu widzenia kupu­
jącego) na zebranie myśli przed frudną decy­
zją: co wybrać z masy tytułów — panuje zgiełk. 
W wielu (nie w wszystkich), sprzedaje się płyty. 
Niemieckie tango do dziś huczy mi w uszach. 
Import płyt z NRF jest spory. Zauważono lukę 
na naszym rynku i wchodzi się w nasze szeregi. 
Ludzie kupują. Może pokolenie moje i starsze

powyżej 25 KM.Wreszcie — prawda na 69 nych do kupna argument. Co zadeklarowa- ciągników, na

października minęła szósta rocznica obowią zywania w stosunkach „pracodawca — praco­wnik” zarządzenia Premiera nr 284 w sprawie likwidacji praktyki poufnego opiniowa­nia. Lat temu siedem Prezes Rady Ministrów stwierdził: 
„Poufne opinie, wydawane 
bez kontroli ze strony czynni­
ka społecznego i zainteresowa' 
nego pracownika, dają pole do 
nadużyć i są przyczyną wielu 
uzasadnionych skarg obywa­
teli”.Mądre słowo ciałem, co­dzienną praktyką, obowiązu­jącą normą się stało!Ale nie wszędzie......Moje vis-a-vis opowiada. Słucham. Notuję. Przekazu­je. Gwoli nauki i gwoli prze­strogi.

Mądra zasada - i ...Jest nauczycielką, młodą na uczycielką. Posiada zaled wie średnie ogólnokształcące wykształcenie. W dobrze poję tym własnym i społecznym in teresie postanowiła — po ro­ku pracy zawodowej — pod­jąć studia zaoczne na Stu­dium Nauczycielskim. Złoży­ła papiery. W krótkim czasie została powiadomiona, że nie stety, na Studium nie może być przyjęta. Dlaczego? W za­wiadomieniu nie było nawet słowa odpowiedzi na to waż­kie przecież pytanie. Po pro­stu: nie jesteś przyjęta. Ale moja interlokutorka, to u- parta kobieta. W rok później znów podejmuje starania o przyjęcie na Studium. I znów otrzymuje odpowiedź odmow ną. Młoda kobieta puka po raz trzeci do Sezamu pod na­zwą Studium Nauczycielskie. I tym razem zostaje odpra­wiona z kwitkiem. Domyśla się już, że działa jakaś tajem na siła, która uniemożliwia jej podjęcie studiów. Przypa­dek zdarzył, że udało jej się zerknąć do pękatej teczki swoich przegranych wielolet­nich starań. Kartka papieru, zatytułowana: „Opinia”. Prze­czytała. Omal nie zemdlała. Czego tam nie było! I bicie dzieci, i podrywanie autoryie tu kierownika szkoły, i jątrze­nie, i niezdyscyplinowanie, i pedagogiczna indolencja!Po pierwsze: młoda nauczy

Nie wypełnia podstawowych obo­
wiązków służbowych i poleceń 
kierownictwa. W pracy społecz­
nej nie udziela się”.Jedna opinia kłamie! Któ­ra? To nawet nie jest najwa­żniejsze. Ważniejsza jest ta która się liczyła. A liczyła się ta negatywna. Szła wszędzie za moim rozmówcą, „utrąca­ła” etaty, które były do „wzię cia” w czasie pierwszej rozmo wy, a które ulatniały się w czasie drugiej rozmowy.Bo to jest tak, albo bywa tak: pozbywa się jakiś zakład pracownika. Powiedzmy — nie najlepszego pracownika. Radość z tego powodu jest z reguły tak wielka, że w wy­dawanej mu oficjalnej opinii nie skąpi się superlatywów i pochwał. Wszak nic to nie ko­sztuje, a człowiek się cieszy. Co innego, gdy „nowy” ka­drowiec pyta o zdanie o pra­cowniku „starego” kadrowca. Teraz dopiero do głosu docho dzi sumienie, wychodzi na jaw awersja do kłamstwa. Stary kadrowiec „rypie” więc poufną prawdę. I ta i tylko ta się liczy, chociaż właśnie ta i tylko ta narusza w spo-sób nie lat! niedopuszczalny zarządze- Premiera sprzed sześciu

— już nie. 
kiej sceny: 
zmiękczając 
czach ludzi 
siada urok)

Młodzież tak. Byłem świadkiem ta- 
młoda pani z córeczką, z lekka 

infantylnie polską mowę (co w o- 
o pewnej umysłowości podobno po­
kazała sobie przegrać od deski do

pewno nie potrzeba byłoby tyle samo ciężkich maszyn; niemniej Wojewódzki Związek Kółek powinien dołożyć mak­simum starań, aby Krotoszy­nowi (i innym powiatom o po­dobnych ziemiach) dostawę

cielka miała prawo wioną, zaskoczona na. Nikt jej nigdy czteroletniej pracy
być zdzi- i oburzo- w czasie w szkol-

deski komplecik niemieckich płyt. Piętnaście 
„płycich" sztuk leżało na ladzie, miły księgarz, 
spocony patrzył na mnie błagalnym okiem. Ro­
zumiałem go. Nie dla takich celów stanął za ladą 
z książkami.

Handel ma swoje prawa — doskonale. W pust­
kę podaży wchodzi z towarem. Jak więc samemu 
tę pustkę wypełnić. Cóż mam proponować? Jesz­
cze jeden nienajlepszy konkurs na piosenkę? 
Jeszcze jedno nagradzanie utworów, łagodnie 
rzecz nazywając — nieudanych? Wydaje mi się, że 
od produkcji na tym polu trzeba odsunąć cwa­
niaków i hochsztaplerów. Taka piosenka, powta­
rzam, ma tysięczne wykonania, drukowana, na­
grywana na płyty — daje duże pieniądze. Stąd 
— to, obok nazwisk szacownych, zagęszczenie 
ciem wokół płomyka mamony. One to rozple­
niają już nie zły, ale skandaliczny smak, krymi­
nalne wierszydła dopasowują do normalnych 
melodii, albo na odwrót. Rezultat — nikt tego
nie śpiewa. Przestało istnieć przez ostatnie lała 
takie zjawisko jak „szlagier sezonu", Przed woj­
ną, każdy film, albo prawie każdy, dawał no-

mocniejszych pewnie.
A teraz — co 

szyn uczyniono, 
kup ciągników 
nicze.

traktorów za-
w powiecie Kroto 
by zwiększyć za_ 
przez kółka rol-

nictwie nie postawił chociaż­by jednego z cytowanych w poufnej opinii zarzutów. Mia ła wiec prawo uważać, że do­brze postępuję i dobrze wy­wiązuje sie ze swoich nauczy­cielskich obowiązków.Po drugie, a raczej — po
Zarząd PZKR odbył naradę z .przedstawicielami Wydziału Rolnictwa Prezydium PRN. Przeprowadzono rozmowy z zarządami kółek. Mówiono o potrzebie mechanizacji na se­sjach GRN. Apelowano do chłopów — członków PZPR i ZSL.Wynik? Ponoć dwa do czte­rech kółek decyduje się na kupno. I na tym się, prawdo­podobnie, (w tym roku) skoń­czy....Jeśli nadal w Krotoszynie będzie się szukać uzasadnień dotychczasowej bierności, je­śli tej bierności nie zastąpi się działaniem, jeśli na kontach

pierwsze, po po dziesiąte snektoratowi wystawiać drugie, po piąte, i no -naste: In­nie wolno było poufnej opinii.Zgodnie z kategoryczną i pra worzadną literą zarządzenia Premiera z dnia 13 paździer­nika 1956 roku.
Kio kłamie?

T eżą oto przede mną dwie * J opinie wystawione przez jedną i tę samą osobę. Dużo wody upłynęło w Wiśle za­nim doszło ..do spotkania” tvch oninii. Pierwsza opiniti wystawiona na żądanie pra­cownika głosi:
„Z pracy zawodowej wywiązu­

je się bardzo dobrze. W czasie 
pracy w’ naszym zakładzie ukoń-

,kawałek". Śpiewane słowa dla „Qui prot bankowych nadal będą leżały układał Tuwim. Rozentuzjazmowana ulica nienaruszone miliony z Fun-W/ rr*__________ - ।
quo" układał Tuwim. Rozentuzjazmowana ulica 
podawała sobie „gwóźdź" repertuaru z ust do 
ust jak wieść gminną. Dzisiejsza ulica podaje z
ust do ust przekleństwa...

Wyrastają takie alternatywy: albo zalew ob­
cego szlagieru, albo poprawa rynku własnymi 
siłami. Oczywiście, ani talentów, ani zdolności 
nie brak w tym kraju. Należy od całego kramu 
odsunąć spryciarzy węszących grosz. W tym wi-‘ 
dzę jedno z najradykalniejszych posunięć w celu 
uzdrowienia problemu.

Tymczasem, póki co, musimy coś robić ze so­
bą. W oczekiwaniu, aby się nie zanudzić, pro­
ponuję rzecz dojrzewającą we mnie od dawna. 
Prośba pod adresem Polskiego Radia w Pozna­
niu: aby choć jedną stałą godzinę w tygodniu 
poświeciło na dawny walc, foxfroł, fango. Kreśli 
się z poważaniem miłośnik muzyki lekkiej.

PRZEMYSŁAW BYSTRZYCKI

duszu Rozwoju Rolnictwa.
PIOTR ŹYCKI

czyi 
ny, 
ski.

średnią szkołę. Jest sumien- 
zdyscyplinowany i koleżeń- 
W pracy społecznej udzielaDruga, poufna opinia głosi:

„Należy do pracowników’ nie­
zdyscyplinowanych i kłótliwych.

Politechnika - racjonalizatorom
Politechnika Poznańska zorga­

nizowała ostatnio (w gmachu przy 
ul. Strzeleckiej) poradnię technicz 
ną dla racjonalizatorów z Wiel­
kopolski. Udzielaniem informacji 
i skierowywaniem racjonalizato­
rów do poszczególnych pracowni
naukowych Politechniki 
się sekretariat poradni,

zajmuje 
codzien­

nie w godzinach od 17—19, a w so 
boty od 14—16. Porady dotyczyć

będą szczególnie tych dziedzin, 
w których Politechnika się spe­
cjalizuje, a więc budownictwa, 
budowy maszyn, odlewnictwa, pro 
blemów elektryczno - mechanicz­
nych i mechanizacji rolnictwa. 
Nieco później uczelnia rozszerzy 
zasięg swego działania oraz włą­
czy do współpracy z racjonaliza­
torami instytuty naukowe. W 

przypadkach, kiedy opracowywa­

Brak odwagiT^ochodzę do wniosku, że nie którym kadrowcom i nie­którym ludziom na kierowni­czych stanowiskach brakuje zwykłej, ludzkiej odwagi. Tchórzą, gdy przychodzi po­wiedzieć prawdę w oczy. Od­zywa się w nich lew, gdy przychodzi . powiedzieć praw­dę poza oczy. Wyrządzają tym samym ogromną, nieraz nie do powetowania krzywdę i szkodę samym sobie, repre­zentowanym przez siebie instytucjom i przede wszyst­kim opiniowanym ’ pracowni­kom.Wróćmy jeszcze do niedo­szłej studentki Studium Nau­czycielskiego:
Zgodnie r. literą urządzenia 

Premiera — pokrzywdzony opinią 
pracownik może odwołać się w 
sprawie zmiany tej opinii do jed­
nostki nadrzędnej nad zakładem 
pracy. Młoda nauczycielka nie 
mogła skorzystać z tego przywi­
leju. Bo po prostu nie znała opi­
nii o sobie. Poznała ją zupełnie 
przypadkowo. W międzyczasie na- 
groThadziło się tyle zarzutów w 
stosunku do niej, że uznano za 
konieczne postawić ją przed ob­
liczem Komisji Dyscyplinarnej 
dla Nauczycieli.

Spiła piwo, które nawarzyli 
tchórzliwi kadrowcy i jej zwierzeń 
nicy.I to już wszystko, co mia­łem na ten „rocznicowy” te­mat do powiedzenia. Tuszę, że nie mówiłem — jak ów przysłowiowy proszalny dziad — do obrazu...
MIROSŁAW SANIGÓRSKI

Pomysł wartości 
2 min. zł rocznie
Niemałymi osiągnięciami po­

szczycić się może Klub Techniki 
i Racjonalizacji przy Zakładach 
Włókna Sztucznego w Gorzowie. 
Ostatnio dyrektor zakładów i je­
den ,z techników opracowali wnio 
sek polegający na zwiększonej 
szybkości maszyn rozciągających 
nić stilonową, stosując jednocześ­
nie odmienne od dotychczas uży­
wanych — szpule perforowane. 
Zastosowanie tego wniosku w pro 
dukeji przyniosło zakładowi 2 min 
złotych oszczędności rocznie.

ZAP

nie pomysłów nastręczy więcej 
trudności, fachowcy z poradni po­
mogą racjonalizatorom w opraco-
wywaniu modelów’,
badaniem
dzących

cjaty wę 
uznaniem

czy zajmą się
poszczególnych, wcho-

w jego skład elementów, 

dla racjonalizatorów ini- 
Politechniki powitała z

Wojewódzka Komisja
Związków Zawodowych, która za­
mierza współpracować z poradnią 
i udzieli jej część potrzebnych do 
dalszego rozwoju środków. (1)
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Wielki konkurs ^agro«!y waHości 8 500 zł
. ..........................................................................................................................................................

Czy znasz przepisy 
bezpieczeństwa i higieny pracy?

STUDIUM
JĘZYKÓW OBCYCH

J. E. Jarocin — Przy jakiej 
uczelni wyższej w Warszawie 
i w którym roku otwarto za-
powiedziane już w 
przez Polskie Radio

1959 r. 
— Stu-Na zamieszczonym rysun- ku widnieje 17 obrazków (oznaczonych literami od A do R), z których każ­dy przedstawia jakieś uchy­bienie w dziedzinie bhp. Roz­

wiązanie konkursu polega na 
wskazaniu, jakie to są uchy­
bienia, W tym celu należy wy 
pełnić kupon, dołączyć do nie 
go kartkę papieru i opisać do­
strzeżone we wszystkich 17 
przypadkach błędy i uchybie­
nie niezgodne z przepisami bez 
pieczeństwa i higieny pracy. Termin nadsyłania rozwiązań (pod adresem: Redakcja „Gło­
su Wielkopolskiego”, Poznań, 
ul. Grunwaldzka 19, II ptr. z 
dopiskiem na kopercie: „Kon­
kurs bhp” upływa w ponie­działek, 5 listopada 1962 r. (de cyduje data stempla pocztowe go).Wśród uczestników konkur­su, którzy nadeślą prawidło­we rozwiązania, rozlosowane zostaną komisyjnie nagrody w postaci bonów towarowych nast. wartości:
I nagroda — 3 000 zł 
II nagroda — 1 500 zł 
III nagroda — 800 zł
IV nagroda — 500 zł

V nagroda — 300 zł
VI—XI nagroda — po 150 zł 
oraz 15 dalszych nagród po 
100 złotych.

*Dla ułatwienia rozwiązania konkursu podajemy kilka przy kładów,
♦

Jeden z obrazków przedstawia 
przenośną lampę oświetlenia elek

Konkurs organizujemy wspól­
nie ze Starszym Inspektorem 
Ochrony Pracy Centralnej Ra­
dy Związków Zawodowych z 
siedzibą w Poznaniu.

trycznego z prowizorycznie zain­
stalowanymi przewodami do gnia­
zdka wtykowego o napięciu 220 
volt. Mamy tu dwa uchybienia: 
brak wtyczki i za duże napięcie, 
które przy lampach przenośnych 
nie może być większe niż 24 volt. 
Poza tym oprawia lampy musi być 
szczelnie izolowana oraz ziaopatrzo 
na w szklany klosz osłonięty si®t 
ką drucianą. Jeżeli gniazdko wty­
kowe ma napięcie 220 volt, powi­
nien być transformator na 24 volt, 
do którego dopiero podłącza się 
lampę. *

Częstym uchybieniem jest ko­
rzystanie z pralki bez właściwego

KUPON KONKURSOWY

Nazwisko . ........................................... ....

Imię

Adres .............. •

Zawód . •.......................................................... Wiek . . . .

uziemienia. Stąd częste poraże­
nia prądem. Jedynym właściwym 
uziemieniem w domu jest połą­
czenie pralki linką miedzianą (a 
nie przewodem aluminiowym!) o 
przekroju co najmniej 4 mm kwa 
dratowych. Podłączenie do prze­
wodów centralnego ogrzewania 
nie wystarcza.

*
Bariery ochronne na rusztowa­

niach muszą być położone na wy­
sokości 1,10 m. Często też prace 
budowlane prowadzi się bez do­
statecznego zabezpieczenia prze­
chodniów przed wypadkiem. Nie 
wystarczy tu * tablica ostrzegaw­
cza. Teren robót musi być oddzie 
lony ogrodzeniem od miejsc do­
stępnych dla przechodniów. Zabez 
pieczenie powinno obejmować tak 
że wyeliminowanie groźby niesz­
częścia spowodowanego upadkiem 
jakichkolwiek przedmiotów.

*
Nierzadkim uchybieniem wobec 

przepisów bhp jest używanie dra­
bin dwuramiennych nie zaopatrzo 
nych w łańcuchy lub klamry za­
bezpieczające przed rozsunięciem 
ramion.

*
Butle zawierające gazy sprężo­

ne, mogą być ustawione w pozy­
cji pionowej tylko z odpowiednim 
umocowaniem. Niedopuszczalne 
też jest zanieczyszczanie butli z 
tlenem smarem, tłuszczem lub in­
nymi substancjami, łatwo zapa­
lającymi się w zetknięciu z tle­
nem.W rozwiązaniu należy wska zać — jak już wyżej powiedzia no — na uchybienie widoczne na poszczególnych obrazkach. Oczywiście, opisanie uchybień nie musi być szczegółowe. Cho dzi tylko o zasygnalizowanie ich. Do udziału w konkursie zapraszamy wszystkich Czytel nikćw „Głosu”, bez względu na wiek i zawód.

UWAGA: Odpowiedzi nade­słane bez kuponu konkursowe go. nie będą brane pod uwa-

dium Języków Obcych.
RED.: — Ministerstwo Szkol­

nictwa Wyższego poinformo­
wało nas, że w roku akade­
mickim 1963 zamierza uru­
chomić Wyższe Studium Języ­
ków Obcych przy Uniwersyte­
cie Warszawskim. O przyjęcie 
na to Studium będą mogli u- 
biegać się absolwenci szkół 
średnich po uprzednim złoże­
niu egzaminu wstępnego. Do-

ciowe. Za naszym pośrednic­
twem dyrekcja PSS i Mleczar­
nia Kolejowa przepraszają 
klientów,

INFORMATOR O STUDIACH
Tamara. Proszę podać mi 

czerpujące informacje o stu-

datkowe zarządzenia tej
sprawie zostaną opublikowane 
w prasie i przez radio.

KWAŚNE MLEKO

Ryszard S. ul. Mickiewicza.
•— Od kilku dni butelkowe mle­
ko, które kupuję w sklepie 
przy ul. Dąbrowskiego się wa 
rzy.

RED Według oświadczę-
ni a kierownika sklepu, Mle­
czarnia Kolejowa dostarczała 
2-krotnie mleko, które częścio­
wo kwaśniało. Zwarzone mle­
ko kierownik sklepu wymie­
niał klientom na pełnowartoś-

Książka Anny Swiderkówny 
„Historie nieznane historii” 
(PWN, s. 329, c. 25 zł) jest owo­
cem wielomiesięcznego pobytu 
autorki w Egipcie i wieloletnich 
studiów. Znajdujemy w niej wie­
le opisów życia codziennego sta-
rożytnych 
lubią takie

Polecamy

Egipcjan. Czytelnicy 
rzeczy.
także nowości: „Ko-

deks Budowlany” Ludwika Bara 
(Wyd. Prawnicze, s. 745, c. 95 zł), 
„Katalog rozpraw doktorskich i ha 
bilitacyjnych 1959 — 1961” (PWN, 
s. 638, c. 30 zł), Zdzisława Kowal­
skiego „Chemicy w Polskiej 
Rzeczypospoliej Ludowej — stu­
dium o pozycji społecznej i kul­
turalnej inteligencji technicznej” 
(Ossolineum, s. 248, c. 35 zł).

JAK ZOSTAĆ
KONFERANSJEREM

Jarosław Z. Posiadam

diach zaocznych 
miejscowione) na 
szego kraju.

RED. Radzimy 
„Informator dla

(gdzie są u. 
terenie na-

Pani nabyć 
kandydatów

zdolności wymowy i szybką o-
rientację.
konferansjerem. 
wr Warszawie

Chciałbym zostać
Czy istnieją 

jakieś kursy,
ewentualnie gdzie można pod­
dać się badaniom komisji kwa 
lifikującej do tego zawodu?

RED. — Specjalnych kursów 
dla konferansjerów nie ma. 
Podstawą do uprawiania tego 
zawodu mogą być studia na 
wydziale estradowym Państwo 
wej Wyższej Szkoły Teatralnej.

STRÓŻ CZY DOZORCA?
Palacz kotłowni. — Jak brzmi 

urzędowa nazwa stróża do­
mowego. Jedni mówią: stróż, 
inni znów gospodarz lub do­
zorca.

RED: 
ślenie 
pilnuje

Dozorca — to okre_
funkcji 

domów
Układ zbiorowy 
py zawodowej

stróża, który 
czynszowych.

pracy tej gru- 
stosuje taką

właśnie nomenklaturę. Gospo­
darzem natomiast jest właści­
ciel nieruchomości.

GARAŻ — OLBRZYM
Bernard St. Konin. — Sły­

szałem, że w ZSRR powstał 
olbrzymi garaż samochodowy
na 1000 
bliższe ।

RED. 
gradzie 
projekt

i pojazdów. Proszę o 
dane o tym gigancie.
— W ZSRR w Lenin-

został zatwierdzony 
budowy największego 
Pomieści on 1000 sa-garażu.

mochodów osobowych i będzie
całkowicie zautomatyzowany 
Każdy samochód po powrocie 
z miasta zostanie wymyty 
przez automatyczne urządzenia, 
a następnie specjalną windą
odstawiony 
Wszystkie 
obsługi w

na właściwe piętro! 
procesy technicznej 
warsztatach garażu

— giganta będą korygowane i 
kontrolowane przy pomocy te­
lewizji przemysłowej. Garaż 
zostanie przekazany miejskie­
mu przedsiębiorstwu taksów- 
kowemu. (ino)

do szkół wyższych”. W infor. 
matorze uwzględnione są rów. 
nież dane o studiach zaocz, 
nych. Gdyby Pani nie mog|a 
książeczki tej nabyć, prosimy 
przyjść do naszej redakcji ul, 
Grunwaldzka 19 pok. 58. Także 
wszystkie szkoły średnie na te. 
renie Polski jak i kuratoria 
informatory te posiadają.

OTO ADRES
M. G. Proszę o podanie mi 

dokładnego adresu naszej Am. 
basady w Waszyngtonie.

RED. Adres Ambasady pj^ 
w Waszyngtonie jest następu, 
jący: Ambassy Polish People>s 
Rcpublic 2640 16th Street N, 
W. Washington 9 D. C. USA.

TYLKO KOLEJOWA
M. Staniszewski. Czy darmo­

we bilety powrotne (z urlopu) 
wydawane przez Rady Zakła- 
dowe członkom Związków Za­
wodowych na PKP są ważne 
także na autobusy PKS? Do 
miejscowości nadmorskiej Sar­
binowo dojeżdża tylko auto­
bus. Chcąc wracać pociągiem, 
trzeba iść kilka kilometrów 
pieszo wziąwszy zaś pod uwa­
gę bagaże, powrót ten jest 
bardzo uciążliwy.

RED. Niestety. Powrotne bile­
ty związkowe obowiązują tyl­
ko na PKP.

PRZEDE WSZYSTKIM 
LEKARZ

Barbara Bart. Słyszałam, że 
na reumatyzm bardzo pomaga 
jad pszczeli. Czy to prawda?

RED. Ze schorzeniami reu. 
matycznymi radzimy przede 
wszystkim zwrócić się do reu­
matologa, gdyż jad pszczeli 
nie jest lekiem uniwersalnym. 
Reumatyzm posiada kilkadzie­
siąt różnych odmian i na przy 
klhd wiadomo, że jad pszczeli 
nie pomaga w przypadkach 
gośćcowych.
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pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryj- vch „Hydrobudowa 9”, Poznań, ul. Gnieź- • ńska 63 zatrudni zaraz ślusarzy samoehodo ”tch’oraz ślusarzy naprawy sprzętu budowla Płaca wg Układu Zbiorowego Pracy wBudownictwie. K10460
r^d^hiorstwo Państwowe w Poznaniu za- r dni magazyniera opakowań zwrotnych uży ^nych. Wynagrodzenie miesięczne powyżej zł. Oferty prosimy składać w Biurze Ogłoszeń, ul. Grunwaldzka 19 pod nr K10462.

POZNAŃSKIE
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE NR 4 

przyjmie zaraz

pewnq Hość robotników
DO PRZESZKOLENIA 

W ZA^WODZIE BETONIARZA 
Kandydaci przechodzić będą szkolenie prak­
tyczne na odrębnych budowach. Po ukończe- 
w nią szkolenia zapewniamy stałą pracę. 

Zgłoszenia przyjmuje dział pracy i płacy
ul. Powstańców Wielkopolskich 2.

 K10430Inżyniera mechanika z odpowiednią praktyką na stanowisko kierownika warsztatów Bazy Sprzętu, oraz inżynierów budownictwa przyj- niie zaraz Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych „Hydrobudowa 9” — warunki do omówienia w Sekcji Kadr — Poznań, Świę- foslawska 12. _______________________________ K10477poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr. przyjmie zaraz do pracy na budowach miej­scowych i zamiejscowych (woj. zielonogórskie) rnurarzy-tynkarzy, laslrikarzy, elektryków, blacharzy na wentylacje, instalatorów wod.- kan. i c. o., malarzy, 3 ślusarzy do Bazy Sprzę­tu oraz robotników niewykwalifikowanych.Warunki płacy wg. Układu Zbiorowego Pracy w Budownictwie. Dla zamiejscowych gwaran­tuje się zakwaterowanie w hotelu robotniczym — stołówka pracownicza. Zgłoszenia przyjmu- ie — Dział Zatrudnienia i Płacy Poznań, ul. Solna 12. K10488Kierownika usługowego punktu instalacji elektrycznej z odpowiednimi kwalifikacjami zatrudni zaraz Gminna Spółdzielnia „Samopo­moc Chłopska” w Nowym Tomyślu, ul. Woj-
ska Polskiego 11. K10500
Sp-nia Pracy Zegarmistrzowsko - Złotniczo - 
Optyczna w Poznaniu. Plac Wolności 5 przyj- mie zegarmistrzów na kierowników Punktów 
Usługowych na terenie woj. poznańskiego. Zgłoszenia przyjmuje się w biurze Spółdzielni Poznań, Plac Wolności 5 K10512Zarząd Gminnej Spółdzielni „Samopomoc Chłopska" w Trzcielu, pow. Międzyrzecz Wlkp. zaangażuje zaraz jednego cukiernika i kierów nika piekarni. Wymagane kwalifikacje świa-dectwa czeladnicze względnie Warunki płacy do omówienia Mieszkanie dla osob. samotnych mistrzowskie, na miejscu, zapewnione.KI 0514
Spóldziclnia Pracy Robót Elektrotechnicznych i Budowlanych „Stare Miasto" w Poznaniu, ulica Ratajczaka 20 zatrudni zaraz do pracy na terenie miasta1 technika elektryka na wstępny staż pracy1 technika budowlanego na wstępny staż pracy

2 murarzy przyuczonych
2 robotników niewykwalifikowanych  22203g

Pomoc domową, docho­
dzącą, sumienną i obo-
w i

WYDZIAŁ ZDROWIA I
PREZYDIUM

OPIEKI SPOŁECZNEJ
RADY NARODOWEJ M. POZNANIA

I DYREKCJA LICEUM MEDYCZNEGO 
komunikuje o otwarciu

dBa Laborantów
d^ów St™°Jny IozPQCZyna się w dniu 19 listopada 1962 r. Zapisy kandy- 
batow trwają do dnia 5 listopada br. ' • ’ ' * • *' '„„„„ wn • ^ma 5 listopada br. w sekretariacie Liceum Medycz- 
lefon ^2-^6ZnaniU’ U1' Szamarzewskieg° 99 w godzinach od 9 do 11. Te-

I Miejski Handel Detaliczny Obuwiem
w Poznaniu

ZAWIADAMIA MIESZKAŃCÓW NASZEGO MIASTA

Kandydaci winni przedstawić:
1)
2)
3)
4)
5)

Nauka w Szkole

świadectwo dojrzałości 
podanie
życiorys
metrykę urodzenia
2 fotografie

(maturalne)

( Ml

że pod patronatem
WOJEWÓDZKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 

HANDLU OBUWIEM W POZNANIU

Fryzjer męski, dobra si- 
potrzebny zaraz. Wa­

runki dobre. Pomn 'a. 
Czarnków. 2206 Ig

nie wyklucza 
Jj, przyjmę na 
warunkach (8

godzin dziennie, niedziele 
wolne). Poznań, Grottge-

Pomoc dochodząca po­
trzebna. Poznań, Kutków- 
swego 17 m. 5. 22447:

5. 22162g

Potrzebny pracownik do 
gospodarstwa na stale. 
Poznań - Krzesinki, Sie- 
Werska 19, dojazd auto- 
ousem z Rataj. 22192g

Potrzebny mężczyzna na 
gospodarstwo rolne. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22186g
Dozorca domu potrzebny 
(emeryci mają pierwsźeń 
stwo). Zgłoszenia: Dzier­
żyńskiego 3. 22190g

W dniu 25 października 1962 r. zmarł nama- 
czon.v Olejami św., przeżywszy lat 77, mój 
r°gi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

Piot Feliks Szczęsny Krzyżanowski
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 29 bm. 

dZ- 14,15 z kaplicy cmentarza na Juniko-

Poznań, Gołębia

W smutku pogrążona
ZONA Z RODZINĄ

22496g

ł

--------- trwa 2 lata. Absolwenci po ukończeniu 
, e warunki pracy w placówkach lecznictwai otwartego w Poznaniu.

Prowadzi internatu. Uczniowie otrzymują stypendia. Po 
w absolwenci mają prawo wstępu na wyższe uczelnie
w szczególności do Akademii Medycznej. K10284

Szkoły mają 
zamkniętego

urządza

WIELKI KIERMASZ
FERMA LISÓW 

przy
Państw. Przedsięb.
Rolnym Pawłowice 
p-ta Kiekrz, powiat 

Poznań 
sprzeda 

lisy hodowlane 
z licencją, odmiany: 
srebrzyste, platynowe 

i niebieskie.
Zgłoszenia przyjmuje­
my do dnia 10 XI br.

21928g

T8RT PATENTOWE
(prześwit toru 600 mm, wysokość

£ szyn 70 mm) •

WIBRAIORT POGRĄZKLIIE
elektryczne z transformatorem

1 >®

SPHZEDUZY o

OBUWIA SEZONOWEGO
............................................................................................ .

na Słynna h

Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna. 
Poznań, Al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 20881g

BETONIARKI WOLNOSPADOWE
50-150-250 i 400-Iitrowe

WYCIĄGI JEDNOMASZTOWE
500 i 750 kg tli 1

w niedzielę, dnia 28 października 1962 r w godz. od 9 do 14Bogaty wybór zimowych botek oraz tatrzanek damskich, męskich i dziecięcychAtrakcją kiermaszu będzie duży wybór obuwia przecenie- Cg nego, jak trzewiki i półbuty chłopięce wibramy od 70 zł
Kupno

Dywan perski tylko w 
dobrym stanie kupię. O- 
ferty pisemne: „R-3189”, 
PAR. Warszawa, Poznań-
ska 38. KI 0650
Maszynę do szycia uży­
waną kupię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 22171g.
Kupię dwie obrączki zło­
te 584 (szerokie). Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 22267g.

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań, Czer­
wonej Armii 10. 19782g
Siatki parkanowe, rury 
piecowe, rynny, beczki 
polecam. Dzierżyńskiego 
266, sklep. 20505g
Magnetofon „Telefun-
ken” nowy, sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22253g
Krzewy porzeczki złotej 
(Ribes-aureum) na żywo­
płoty, maliny powtarza­
jące' — wielkoowocowe, 
kłąeza irysów konwalii 
cebulki tulipanów sprze­
dam. Inż. Czosnowski, 
Kruszwica. 22172g
Stół rozsuwany, 6 krze­
seł, toaletkę, szafę 3- 
drzwiową, tapczan, ku­
chnię, parawan, łóżko 
metalowe, łóżeczko dzie­
cięce, wózek gięty. Sto­
dolna, Wrocławska 10.

22173g
Sprzedam na raty skuter 
„Wiatka”, ul. Zagrodni- 
cza 16 godz. 16. 22179g
P r i ma cegłę rozbiórkową, 

. dźwigary, sieczkarnię, 
[ magiel, sprzedam. Dzier-

żyńskiego 3. 22191g
Sprzedam samochód Wart 
burg de Lux (1961 rok) z 
małym przebiegiem. Po­
znań, Dąbrowskiego 197.

22183g
Wózek dziecięcy głęboki
nowoczesny okazyjnie
sprzedam. Dworkowa 14 
m. 1. 22185g

tel. 620-19.
Sprzedam 100 kurek pół­
rocznych rasy „leghorn”. 
Adres: Murowana Gośli­
na, ul. Spokojna 8 m. 1.

22238g

iejp.'?-^ Października 1962 r. zakończył swój pracowity żywot po długich 
tro«j-rC^ cierpieniach, namaszczony Olejami św., mój ukochany mąż, nasz 
roku' nig^y niezapomniany ojciec, teść, dziadek i pradziadek w 82 

sp.

Feliks Lesiński
kieX?rowaclzenie drogich nam zwłok z domu żałoby do Kolegiaty Sredz- 
zwiokaHtąpi dnia 29 bm- ° godz. 7.45. Msza św. o godz. 9. po czym złozeme 

oo grobowca rodzinnego na cmentarzu parafialnym.

O bolesnej stracie zawiadamia
Pp„ ZONA Z RODZINĄ

°Wo Powr. Środa, Poznań. Krerowo. 22507g
EW

DOSTARCZA ODWROTNIE

Łódź, Nowotki 247/249 — tel. 282-20

Centrala Techniczna

ŁÓDZKIE BIURO SPRZEDAŻY
K10292

OGŁOSZENI A DROBNE
Sprzedam samochód Sko­
da 1101, Tomiak, Winklera
36 po godz. 16. 22182g
Sprzedam samochód Ifa 9 
stan bardzo dobry. Po­
znań — Zegrze,® Dziado-
szańska 17. 22196g
Karakuły popielate nowe 
sprzedam. Wiadomość: 
Werner, Libelta 26 m. 4. 

__________ 22208g
Motorower „Ryś” fabry­
cznie nowy, sprzedam. 
Ul Łąkowa 7 m. 8. tel. 
26-13. 22215g
Maszynę szewską łaciar- 
kę „Singer” sprzedam. 
Poznań, ul. Słoneczna 43. 
____________ ___ _____22216g 
Sprzedam wózek dziecię­
cy, głęboki. Poznań-Ła- 
zarz, Biedrzyckiego 18 m. 
1._______ ____ _______ 22226g
Bagażówkę dużą „Ćhe- 
vrolet” P/s tony, dobrym 
stanie, sprzedam. tel. 
643-72. 22227g
Wózek spacerówkę giętą, 
w dobrym stanie sprze­
dam. Poznań, Za Bramką

m. 8. 22244,g
Sprzedam kamienie pol­
ne na fundamenty. Po­
znań, ul. Dolina 9. 22247g
Obrączki złote, nowe, 
próby 585 tanio sprzedam. 
Małeckiego 13 m. 2 od 
godz. 17. 22262g
Pieski boksery 5-miesięcz 
ne z rodowodem sprze­
dam. Racławicka 75A 
(Grunwald). 22260g
Samochód „Wartburg” i 
model 1962, stan idealny, i 
przejechane 3000 km. 1 
sprzedam. Oferty z poda- I 
niem ceny Biuro Ogło- i 
szeń, Grunwaldzka 19 dla i 
22256g.

Sprzedani samochód Sko- 
da-Spartak, bardzo do­
brym stanie. Wiadomość

22189g

Młode małżeństwo wynaj 
mie pokój względnie kupi 
wyłączony. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 22146g.
Pokoje sublokatorskie
(małżeńskie) —wyłączone 
—■ zamiany poleca „Par- 
celo-Willa”, Czerwonej 
Armii 29. 21818g

Mieszkanie samodzielne 
3*/2 pokoju z przy należ­
nościami zamienię na 3V2-
pokojowe. najchętniej
nowe budownictwo. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22093g
Poszukuję pokoju (chęt­
nie z przynależnościami. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22206g

Kupię pokój lub dwa z 
przynależnościami, wyłą­
czone. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
22218g.
Zamienię cztery pokoje z 
przynależnościami na 2 
pokoje z przynależno­
ściami i pokój z przyna­
leżnościami. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 2221Sg.
Zamienię 2 pokoje i ku­
chnię, samodzielne, I ptr. 
centrum, na pokój z ku­
chnią. Zgłoszenia: 23 Lu­
tego 10 m. 11 od godz. 
17—19. 22222g
Pomieszczenia na pracow 
nię krawiecką poszukuję. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22225g

Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią, łazienką i dużym 
korytarzem, samodzielne 
na 1 pokój z kuchnią, ła­
zienką, samodzielne. Pe­
ryferia wykluczone. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 22231g.

Spokojna studentka pilnie 
poszukuje pokoju. Może 
zapłacić za rok z góry. O-
ferty Biuro 
Grunwaldzka 
22243g.

Ogłoszeń, 
19 dla

Kawaler pracujący po­
szukuje pokoju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 22242g.

Pracujący student szuka 
pokoju na 4 miesiące. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 22254g

Wyłączone
c. o., 
ogrodu, 
ny w

pokoju,
woda, gaz, V: ha 
teren hodowla- 

Puszczykowie za-
mienię na 21/- pokoju w 
Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dia 22237g.

wzwyż za parę oraz wiele różnego rodzaju obuwia męskiego, damskiego i dziecięcego
po uniżonych cenach

PRZYJDŹ, ZOBACZ BEZ OBOWIĄZKU KUPNA!K10621
Nieruchomości

Komunikaty

Kupię wyłączony pokój z 
kuchnią lub mały dom 
przy tramwaju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 21792g.

Domki wolne, wille wol­
ne, gospodarstwa od 
60.000 złotych, parcele od 
12.000 złotych. Wielki wy­
bór nieruchomości poleca 
— poszukuje Krawiec. Po 
znań, Garbary 53. 22072g

„Parcelo-Willa”, Poznań, 
Czerwonej Armii 29 po-
szukuje poleca wszel-
kie nieruchomości. 21819g

Sprzedam dom z ogrodem 
w Poznaniu przy ul. Gło­
gowskiej. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 21892g.

10 ha ziemi ornej spie­
sznie sprzedam. Cecylia 
Handschke, Rogoźno, Ja­
na Konieczyńskiego 18.

22009g
Sprzedam parcelę w Po­
znaniu 1310 ms z planem 
zabudowy. Informacje: 
Poznań, Czekalska U, tel.
830-76. 22135g
Willę jednorodzinną no­
wą, wolną sprzedam. 
Krajczek, Ostrów Wlkp.,
Kordeckiego 4. 20170g

Działkę budowlaną w Kro
toszynie 3.450 m’ 
dam. Cepińska,

sprze- 
Ostrów

Wlkp., ul. Wigury 4.
22251g

Gospodarstwo 8 ha Czar- 
nawieś powiat Nowy To-
myśl

10.000

(Poznańskie), od-
Zwrot kosztów 

zł. Jan Napierała,
Chrustowe, poczta Gro­
dzisk Wlkp. 22232g
Sprzedam 
twierdzona 
Swarzędzu.

działkę, za­
budowa w 
informacje:

Swarzędz, Warszawska 13.
22277g

Dom nowy, cały wolny 3 
pokoje, 2 do wykończe­
nia, 2 morgi sadu, ziemia 
ogrodowa, przy komuni­
kacji miejskiej 270.000 zł. 
Dom nowy 3 pokoje, kur-
nik. morga ogrodu
165.000 zł. Parcele w Cho­
dzieży, mieście fabrycz­
nym, 1200-metrowe za­
drzewione z dokumenta­
cją zabudowy domków je 
dnorodzinnych sprzeda 
okazyjnie Adamski, Po­
znań, ul. Małeckiego 21 
m. 9. 22269g

Dnia 25 października 1962 r. zmarła po ciężkich cierpieniach, namaszczo­
na Olejami św., moja najdroższa żona, najlepszy przyjaciel, ukochana
matula, teściowa, babcia, 
przeżywszy lat 55, śp.

córka, siostra, bratowa, szwagierka i ciocia,

Zofia Golębniak
z domu Skrzypczak

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 29 października 1962 r. o godz.
15.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W głębokim smutku pogrążeni

Poznań, ul. Kącik 1/7.
MĄZ, SYN, SYNOWA I RODZINA

22520g

Poznańskie Przedsiębiorstwo Wikliniarsko- 
Trzciniarskie Przemysłu Terenowego w Pozna­
niu, przy ul. Woźnej 12 ogłasza PRZETARG 
NIEOGRANICZONY na zakup sumatorów 
i maszyn elektrycznych do liczenia.Oferty z podaniem typu maszyny oraz ceny należy składać do dnia 5 listopada 1962 r. w lo kałach biura przy ul. Woźnej 12. .Otwarcieofert nastąpi w dniu 6 XI 1962 r. K10617
Spółdzielnia Pracy Branży Skórzanej w 
Wolsztynie, ul. Dr R. Kocha 7 ogłasza PRZE­TARG na

wykonanie sukcesywnie miesięcznie -30 
sztuk szkieletów drewnianych na wyso­
ki połysk do wyrobu tapczanów profilo­
wych.Bliższych informacji udzieli Spółdzielnia. Oferty z podaniem ceny należy złożyć w biu­rze Spółdzielni do dnia 15 listopada 1962 r. Oferty składać mogą przedsiębiorstwa pań­stwowe, spółdzielcze i prywatne. Spółdzielnia zastrzega sobie dowolny wybór oferenta bezpodania powodu. K10345

KOMUNIKAT
Miejskie Przedsiębiorstwo Robót Wodociągowo 
Kanalizacyjnych i Instalacyjnych w Poznaniu, 
przy ul. Alfreda Bema 10 wzywa zleceniodaw­
ców prywatnych do zgłoszenia przyłączy wo­
dociągowo-kanalizacyjnych na rok 1963 do 
dnia 15 listopada 1962 r.Dane powyższe potrzebne są do opracowania harmonogramu robót w terenie ulicznym na rok 1963 dla Miejskiej Służby Drogowej.K10610
25 bm. w okolicy parku 
przy Topolowej zgubiono 
pamiątkowy złoty pier-

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam wszelkie skóry 
futerkowe. Łukasik, Po­
znań, Dworkowska 14 do 
jazd 9, 11, 15, 16 kierunek
Sołacz. 20429

ścionek czworokątny
szafir okolony brylanci­
kami. Uczciwego znalazcę 
wynagrodzę. Irena Weso­
łowska, Poznań, Gwardii 
Ludowej 2 m. 4. 22460g

Parowe czyszczenie pie­
rza, dezynfekcja, pliso­
wanie spódnic — poleca­
my. Kraszewskiego 28 (Je
życe). 22340g

Drzewka owocowe poleca 
Jan Woźny, Piątkowo po­
wiat Poznań 13. Sprze­
daż: dawniej Poznań, ul. 
Zwierzyniecka 11 — obec-

Matrymonialne

nie tylko Piątkowie
ul. Szkolna 4. Dojazd au­
tobusem z Dworca Auto­
busowego i z ul. Puła­
skiego. 22286g

Dwie panny blondynka i 
brunetka, lat 37, wyższe 
wykształcenie, material­
nie niezależne poznają od 
powiednich. kulturalnych 
panów. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
22233g.

Dnia 24 października 1962 r. zmarł nasz ser­
deczny kolega, założyciel Spółdzielni, długo­
letni członek Rady Nadzorczej, wielokrotnie 
odznaczony za wybitne zasługi w propagowa­
niu ruchu spółdzielczego, śp.

Roman Czajkowski
przeżywszy lat 73.

CZESC JEGO PAMIĘCI!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 27. TO. 

1962 r. o godz. 14 z kaplicy cmentarnej na 
Głównej.

RADA I ZARZĄD
RZEM. SPOłDZ. RZEMIOSŁ DRZEWNYCH
USŁUG ZAOP. I ZBYTU W POZNANIU

Rybaki 34 K10651

"GŁOS WIELKOPOLSKI" redaguje Kolegium w składzie: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji), Zbigniew Mika Wiesław Porzyckl, Zbigniew Szumowski (z-ca redaktora naczelnego), Lesław 
TokarSki (redaktor naczelny). Adres redakcji: Poznań, ul. Grunwaldzka 9. Telefony: centrala 611-21. łączy wszystkie działy: Sekretariat redakcji: 657-76, w godz. 8-17. Redaktor naczelny 657-76, 
^^etar7e redakcji: 643-85; dział łęczności z czytelnikami 657-18; dział miejski ^9-39 redakcja nocna 430-73 . 453-31. Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa". Biuro 
°9łoszeń; RSW „Prasa”, Poznań, ul. Grunwaldzka 19, tel. 452-89 . 611-21 (w 13 15, 2 ). Za dz>ał ogłoszeń redakcja me odpowiada. Wszelkich informacji w sprawie warunków prenumeraty udzie- 

’ |flja p|acówki „Ruchu" i Poczty. Druk: Zakłady Graficzne im, Marcina Kasprzaka, Poznan, ul. Zwierzyniecka 3, tel. 444-59. m-3



Strona 6
GŁOS WIELKOPOLSKI

Październik

27
sobota

Imieniny
Sabiny, 

Wincentego

Słońce: 
wsch.: g. 6.37 
zach.: g. 16.34

Teatry
W WOJEWÓDZTWIE 

KALISZ — „Eugenia Grandet” 
GNIEZNO — „Sen nocy letniej”.

Kina
CHODZIEŻ — Ceramik: „U 

progu ciemności”, Noteć: „Najem 
ny morderca”, CZARNKÓW — 
„Wieczór kawalerski”; GNIEZNO 
— Lech: „Stokrotka”, Polonia: 
„Trucicielka”, GOSTYŃ — „Re­
szta jest milczeniem”, JAROCIN 
— „Zakochany kundel”; KALISZ 
— Kosmos: „Garsoniera”, Stylo­
we: „Karmazynowy pirat”, Wol­
ność: „Kto sieje wiatr”, KĘPNO 
— „Zuzanna i chłopcy”, KOŁO — 
„Lotnisko nie przyjmuje”; KO­
NIN — Energetyk: „Tragiczny 
zamach”, Górnik: „Jadą, goście, 
jadą”, KOŚCIAN — „Z iskry roz­
gorzeje płomień”, KROTOSZYN 
— „Dama Pikowa”, LESZNO — 
„Czyste niebo”, MIĘDZYCHÓD — 
„Rzeczywistość”, NOWY TO­
MYŚL — „Kwiecień”, OS­
TRÓW — Słońce: „Taman- 
go”, Roma: „Rewia snów”, OS­
TRZESZÓW — „Drugi brzeg”, 
PIŁA —Iskra: „Toni Sailer”, Mil­
lenium: nieczynne; PLESZEW — 
„Wojna i pokój”, RAWICZ — 
„Wyrok”, SŁUPCA — „Drugi 
człowiek”, ŚREM — „Dyliżans”, 
ŚRODA — „Kołysanka”, SZAMO­
TUŁY — „Piękna Luretta”, 
TRZCIANKA — „Nafta”, TUREK 
— „Jazz, jazz, jazz”, WĄGRO­
WIEC — „Na psa urok”, WOL­
SZTYN — „Dwaj panowie N”, 
WRZEŚNIA — „Długa noc 1943”.

Radio
SOBOTA

WARSZAWA I: 7.20 — Muzyka; 
745 _ Dla dzieci; 8.50 — „Rozmo 
wy na tematy prawne”; 9 — Dla 
klas HI i IV; 9.20 — Koncert po­
ranny; 10.10 — Mówi Technika; — 
10.20 — Koncert muz. klas.;, 11 — 
Dla klasy V; 11.30 — „Na wesoło”; 
11.50 — Z cyklu: „Rcdzice a dzie­
cko”; 12.15 — Rolniczy kwadrans; 
12.30 — Ubezpieczenie o wsi, wieś 
o ubezpieczeniach; 13 — Dla klas 
III i IV; 13.20 — Koncert rozryw 
kowy; 14 — „Niezapomniane stron 
nice” Zagadka literacka; 14.30 — 
Koncert solistów; 15.10 — Sportow 
cy wiejscy na start; 15.25 — ,,Ope 
retka, jej twórcy i wykonawcy”; 
16.05 — Przeglądy i poglądy — 
przegląd prasy młodzieżowej; — 
16.30 — Z życia ZSRR; 17.05 — Mu­
zyka ludowa; 17.30 — Kcncert mu 
zyki popularnej „Sobotnie popo­
łudnie”; 18 — „Najciekawszy pro­
ces”; 18.20 — Korespondencja z za 
granicy; 18.30 — Kurs nauki jęz. 
franc.; 18.45 — Kabarecik rekla­
mowy; 20.26 — Sport; 20.30 — VI 
Koncert z ok. „Tygodnia muzyki 
rozr. i tan.”; 21 — Program z dy­
wanikiem Nr 24; 22.30 — Mel. ta­
neczne w wyk. Zesp. Instrumen­
talnego pod. dyr. J. Haralda; — 
23.10 — Po jednym utworze w wy 
konaniu słynnych orkiestr tane­
cznych.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.50’— Muzyka; 9.20 — 
„Cena wolności” — wspomnienia 
żołnierzy Algierskiej Armii Wy­
zwolenia Narodowego; 9.45 — Kurs 
nauki jęz. ros.; 10 — Polska muz. 
rozrywkowa; 10.40 — Droga przez 
mękę”; 11 — Koncert chopinow­
ski; 11.30 — Polska muzyka sym­
foniczna; 12.15 — W rytmie walca; 
12.30 — Radiowa Agronomówka; 
12.50 — Aud. aktualna; 13 — Me 
lodie rozrywkowe; 13.10 — Aud. 
literacka; 14.30 — „Z notatnika 
reportera”; 14.45 — Dla dzieci; — 
15 — „Piękne głosy”; 15.30 — Dla 
dzieci; 16.25 — Sobotni przegląd

— Wyniki Toto-Lotka; 18.07 — Mu 
zyka tan.; 19.05 — Zespół Dziewiąt­
ka; 19.25 — „Z płytoteki rozrywko­
wej Polskich Nagrań; 20 — „Ty­
dzień w kraju i na świecie”; 20.26 
— Spcrt; 20.30 — „Matysiakowie”; 
21 — Niedzielne wieczory muz.; 
22 — Gra ork. tan. pod dyr. E. 
Czernego; 22.40 — Wiersze Z. Her­
berta; 23.10 — Muz. taneczna.

Wiadomości: 6, 7, 8, 9. 12.05, 16.50 
23.

PROGRAM II
POZNAŃ: 7.50 — Zespoły regio­

nalne Wielkopolski; 8.10 — „Z pio 
senką i gawędą...”; 8.50 Koncert 
solistów; 9.20 — Fel. literacki; — 
10.30 — „Wybrane nowele” — ,,O- 
powiadanie prowansalskie” Jaro­
sława Iwaszkiewicza; 11 — Trans 
misja z Goerlitz koncertu finało 
wego z okazji Tygodnia Muzyki 
Rozrywkowej i Tan.; 13.30 — „Mo 
skwa z melodią i piosenką słu­
chaczom polskim”; 14 — Poznań­
ski koncert życzeń; 14.30 — Muzy­
ka; 14.58 — „Koziołki”; 15 — Dla 
dzieci; 16 — Teatr komiczny: — 
„Trzy razy ha”; 16.30 — Koncert 
chopinowski; 17.05 —■ Felieton na 
tematy międzynarodowe; 17.15 — 
Muzyka taneczna; 17,30 — „Zga­
duj zgadula” nr 84; 19 — Koncert 
życzeń; 19.42 — Muzyka; 20 — Re­
wia piosenek; 20.31 — „Koziołki”; 
20.32 — Podwieczorek u poznań­
skich milicjantów; 21.22 — Sport; 
22.30 — „Ze świata opery”; 23 — 
Muzyka taneczna.

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 17, 21, 
23.30.

Telewizja
SOBOTA

POZNAŃ: 9.55 — Program dla 
szkół: Botanika dla klas V — 
„Czy lubisz owoce” — (W-wa); 
11 — Program szkolny: Geogra­
fia dla klas VIII — „Z wizytą w 
Chińskiej Rep. Ludowej — (W-wa); 
11.30 — Przerwa; 17.05 — Program 
dnia — (lok.); 17.10 — „Przygody 
Kajtusia” — (lok.); 17.30 — Film 
z serii: „Opowieści znad rzeki” — 
(W-wa); 17.45 — Konkurs 5 milio 
nów” — (W-wa); 18.45 — „Echo 
Tygodnia” — (lok.); 18.55 —
„Wspomnienie o gwiazdach” — 
(W-wa); 19.30 — Dziennik Telewi­
zyjny — (W-wa); 20 — „Dobra­
noc” _ (w-wa); 20.05 — Z cyklu: 
„Portrety” — program „Aleksan 
der Twardowski” — (W-wa); — 
20.35 — Film fabularny produkcji 
angielskiej „Z soboty na niedzie­
lę” — dozw. od 1. 18 — (lok.); — 
22.05 — Polska Kronika Filmowa 
— (lok.); 22.15 — Ostatnie wiado­
mości — (W-wa); 22.30 — Kabaret 
Starszych Panów — program pt. 
„Niespodziewany koniec lata” — 
W-wa).

WARSZAWA: 9.55 — Dla szkół: 
Botanika (kl. V): „Czy lubisz o- 
woce” (telerecording); 10.25 — Prze 
rwa; 11 — Dla szkół: Geografia 
(kl. VII) z cyklu: „Krajobrazy 
i ludzie świata” — „Z wizytą w 
Chińskiej Republice Ludowej”; 
11.30 — Przerwa; 17.25 — Program 
dnia; 17.30 — „Zimowy sen” („O- 
powieści znad rzeki”); 17.45 
„Konkurs 5 milionów’”; 18.45 — 
PKF; 18.55 — „Wspomnienie o 
gwiazdach”; 19.30 — Dziennik te­
lewizyjny; 20 — „Dobranoc”; 20.05 
— Z cyklu: — „Portrety” — „A- 
leksander Twardowski” — pro­
gram w oprać. G. Lasoty; 20.35 
„Baryłeczka” — film fabuł, (fr.), 
od lat 16. Reżys. Ch. Jacque. W 
rolach gł.: M. Presie, B. Bcvy 
i M. Simon; 22.15 — Ostatnie wia­
domości; 22.20 — „Kabaret Star­
szych Panów” — program humo­
rystyczny....

KATOWICE: 10.30 — Film seryj­
ny; 16.50 — „Wujcio Adaś i Kaj- 
tuś”; 17.15 — „Telewizja Katowi 
ce informuje...”; 20.35 — „W nie­
dzielę po południu” — film fab. 
(USA), od lat 12.

NIEDZIELA
POZNAŃ: 9 — Telewizyjny kurs 

rolniczy (W-wa); 10 — Program 
dla dzieci: „Czarny teatr” (Praga 
Cz.); 11 — Zakończenie festiwalu 
muzyki lekkiej (Goerlitz); 13 
Przerwa; 14.10 — Program dnia 
(lok.); 14.15 — Wyniki losowania 
„Koziołków” (lok.); 14.20 — Piłka 
nożna Polska — Czechosłowacja 
(Bratisława);. 16.15 — Niedzielna 
biesiada (Łócż); 17 — Film z serii: 
„W krainie Disney’a” (lek.); 17.45 
— Dla dzieci: program „Domowy 
teatrzyk” (W-wa); 18 — Program 
rozrywkowy wg Tuwima i Słonim 
skiego (telerecording) — (W-wa); 
18.30 — Teleturniej: — „Parada 
kłamców i blagierów” (W-wa); 
19.30 — Dziennik telewizyjny (War 
szawa); 20 — Sportowa niedziela 
(W-wa); 20.30 — Film fabuł, prod. 
ang. — „Było ich dziewięciu” — 
od lat 16 (lok.); 21.35 — Niedziela 
sportowa Wielkopolski (lok.).

Kalisld parlamentWymierna wartość społecznej umowy 
TAużo jest takich spraw, których załatwienie pomimo 

dobrej woli władz administracyjnych przewleka się 
w meskonczonosc z powodu braku środków. Cóż dopiero 
mówić o skutkach opieszałości kompetentnych czynników! 
A można tez założyć ręce i czekać np. na nową nawierz­
chnię i oświetlenie ulicy, remont budynku czy na plac za­
baw dla dzieci. Okazuje się jednak, że społeczeństwo mo­
że sobie samo pomóc, jeśli potrafi współdziałać z władzami.Wychodząc z tych przesła­nek, prezydium Miejskiego Komitetu Frońtu Jedności Na rodu w Kaliszu powołało do życia swoisty parlament. Już po raz trzeci zebrała się w ratuszu społeczna sesja mie­szkańców miasta, których in­teresy reprezentowali prze­wodniczący komitetów bloko­wych, dyrekcje miejskich przedsiębiorstw, przedstawi­ciele Prezydium i kierownicy wydziałów Miejskiej Rady Na rodowej oraz Komendy Miejs­

kiej MO. Jak w parlamencie, 
zgłasza się tu liczne interpela 
cje w sprawach szczególnie 
dokuczliwych dla mieszkań­
ców a nie cierpiących zwłoki.Dlaczego na Starym Mieście ciągle jeszcze nie ma nowej pompy, a ludzie muszą pić wodę, w której się lęgną ża­by? — zapytuje przewodniczą cy komitetu blokowego. O- trzymuje od przedstawiciela MRN wiążącą odpowiedź: „Pompy nie będzie, bo woda w studni nie nadaje się do picia, ale możemy doprowa­dzić dobrą wodę kilkudziesię­ciometrowym hydrantem, je­żeli w czynie społecznym przy łożycie się do tej roboty”. W 
taki oto sposób finalizuje się 
społeczne umowy przed spoić 
cznym forum,

Nadanie form organizacyj­
nych czynom społecznym wy- 
daje się w Kaliszu niezbędne, 
pomimo że nie jest ich jeszcze 
dużo. Obecnie chodzi może 
raczej o szersze rozbudze­
nie inicjatywy i gospodarskiej 
ambicji mieszkańców.Na przyszły rok przewidzia no już 2 miliony złotych na finansowanie czynów społecz nych i tę sumę trzeba dla do­bra ogółu „przerobić”. Komi­
tet FJN opracował indywidu 
alne i zbiorowe książeczki 
czynów społecznych, które po zwolą w sposób wymierny o- cenić wkład pracy poszczegól­nych uczestników i całych grup w dzieło zagospodaro­wania miasta.Nowego sensu nabiera więc powiedzenie: „pieniądze leżą na ulicy”. Sens polega na tym, żeby nimi rozumnie, po gos- podarsku, rozporządzić, (ski)

Wiejskie kluby - kawiarnieW powiecie kaliskim działają obecnie 142 koła Związku 
Młodzieży Wiejskiej, zrzeszające około 4100 członków. 

Do najpoważniejszych trudności w organizowaniu pracy 
kulturalno-oświatowej i szkoleniowej należy brak lokali. 
Tylko 30 kół prowadzi własne' świetlice młodzieżowe, 
wiele innych korzysta z sal strażackich i świetlic groma­
dzkich.Jednakże 40 kół ZMW nie ma żadnych możliwości lokalo wych. Nic dziwnego, że w ta­kich warunkach zdołano za­łożyć tylko 18 zespołów arty­stycznych, 48 zespołów przy­sposobienia rolniczego i 12 przysposobienia spółdzielcze­go.Nowością, z entuzjazmem podchwyconą przez młodzież wiejską, jest projekt zakła­dania klubów-kawiarni na wsi. Do tej pory powstały dwa: w Sulisławicach i Ja- 

strzębnikach. W najbliższym czasie otworzy się jeszcze dwa kluby-kawiarnie: w Zeli- 
sławicach i Ostrowie Kalis­
kim.Działalność tych klubów nie ogranicza się tylko do propa­gandy lepiej lub gorzej pa­rzonej kawy. Oprócz kawy i ciastek można tam znaleźć w lecie napoje chłodzące, mo­żna posłuchać radia, obejrzeć program telewizyjny, potań­czyć przy adapterze, przejrzeć ciekawe pisma i dzienniki, wy pożyczyć interesującą książkę, brać udział w pracy zespołu artystycznegc, posłuchać od­czytu, dyskusji.Niezależnie od tego w klu­bach odbywać się będzie w okresie jesienno-zimowym szkolenie rolnicze i spółdziel­cze, różne kursy dla młodzie­

Zwiększenie plonów jest w znacznym stopniu za­leżne o^ nawożenia mi­neralnego, w którym duże zna czenie ma azot. Zużycie azotu przez rolnictwo jest dotych­czas w Polsce za małe. Do czasu uruchomienia zakładów puławskich nie można liczyć na zwiększenie dostaw sypkich nawozów azotowych. Pozosta- je więc do dyspozycji woda amoniakalna, której zużycie w czystym składniku wynosi 1400 ton rocznie, co stanowi zaledwie 0,8 proc, całkowitej produkcji azotu.A jak wygląda za granicą podkarmianie roślin płynny­mi nawozami azotowymi? W Ameryce, Czechosłowacji i ZSRR stosuje się w dość dużym stopniu nawożenie płynnym azotem, przy czym uprzywilejowaną pozycję zaj­muje amoniak skroplony. Wody amoniakalnej używa się bardzo mało lub wcale. Amo­niak skroplony ma 32,5 proc. N, woda amoniakalna zaś 20,5 proc. W Czechosłowacji do podkarmiania roślin uży­wa się rozcieńczonego amo-
Czym gasić?

W powiecie słupeckim zanoto­
wano w br. około 30 pożarów. 
Straty wynoszą około 2 min zł. 
Byłyby one o wiele mniejsze, gdy 
by we wszystkich miejscowoś­
ciach znajdowały się zbiorniki 
wody gaśniczej. Niestety, dotych­
czasowe tempo budowy urządzeń 
wodnych i wykonywanie odszla- 
mowań istniejących stawków, rea 
lizowane jest tylko w tych miej 
scowościach, gdzie istnieje zorga­
nizowaną jednostka Ochotniczej 
Straży Pożarnej.

W pozostałych miejscowościach 
prace te powinny być wykonywa­
ne przez miejscowe społeczeństwo 
przy nadzorze prezydiów GRN, 
zgodnie z opracowanym planem 
zaopatrzenia w wodę, którego do­
konała Powiatowa Komenda Sra- 
ży Pożarnych.

Z funduszy PZU w roku 196J 
wykonała ona ponadto 6 nowych 
zbiorników wodnych. To nie wy­
starcza dlatego też w roku 1962 
zostały przyznane fundusze z 
PZU na adaptacje naturalnych 
zbiorników. Prace te powinny być 
wykonane przy nadzorze GRN. 
Do chwili obecnej nie zostaŁa 
wydatkowana żadna złotówka po 
mimo monitów m. in. w GRN 
Młodejewo, Brudzewo, Lądek.

(tor)

ży, których celem jest lepsze przygotowanie do zawodu roi nika. (emp)
Echa

WINNI KLIENCI DOKPIOdpowiadając na naszą no­tatkę dotyczącą braku wago­nów pod załadunek zboża („Głos” nr 219) DOKP stwier dza, że w pierwszych dniach września klienci kolei stosun­kowo mało • interesowali się przewozem ziarna. W połowie miesiąca żądano natomiast o- koło 480 wagonów dziennie (tj. 200 ponad plan). W wyjaś­nieniu DOKP ponadto czyta­my: „Żywiołowa akcja sku­pu nie była zsynchronizowa­na z odbiorcami; np. odbior­ca w Czerwonaku, który mógł przyjmować średnio dziennie 45 wagonów otrzymymał po 70 i więcej wagonów. Skute* taki, że tylko w samym Czer­wonaku przez 2 tygodnie stal- ło na postoju codziennie dc 120 wagonów ze zbożem. Wa gony służyły PZZ jako prze/j- ściowe magazyny zbożowe, a PKP brak było wagonów na pokrycie nowych żądań”.
ZWLOKĄ W NAUCENa notatkę pt. „Uczmy siać pietruszką” otrzymaliśmy

Płynne podkarmianie 
roślin

Z techniki rolniczejniaku o zawartości 30—40 proc. N.Teraz sprawa kosztów. Pro­dukcja nawozów sypkich jest o 1,5 raza droższa niż nawo­zów w stanie płynnym. Nato­miast koszt przewozu i maga­zynowania nawozów płyn­nych jest od sypkich co naj­mniej dwukrotnie wyższy. Potrzebne tu są cysterny i zbiorniki; szczególnie ujemne ma to znaczenie przy wodzie amoniakalnej, gdy trzeba przewozić sporo balastu tj. wody. Koszty przewozu po­większa jeszcze warunkowy zwrot opróżnionych beczek przez rolników do GS-ów.Kwestia podkarmiania wodą amoniakalną nie jest znowu tak prosta, ani łatwa w reali­zacji. Przemysł nasz produku­je kultywatory KLz-3 z urządzeniem podkarmiającym (fot. 1), przeznaczone do kul­tywacji i wprowadzania do ziemi wody amoniakalnej. Zbiorniki na nich trzeba, niestety, kilka razy przez pół

dnia napełniać i nie można ich powiększyć, gdyż nie po­dwala na to sprawność układu hydraulicznego. Trudno więc konkurować z maszynowym rozsiewem nawozów sypkich; wydajność bowiem jest kilka razy większa. Obecnie czyni się próby budowy maszyn, służących wyłącznie do pod­karmiania roślin, nie uwzględ nia się jednak opłacalności ich stosowania.Jeżeli stosowanie płynnych nawozów, ma się rozpowszech­nić, to należy dążyć do zwięk­
Śrem 

coraz ładniejszyLiczne nowe elewacje bu­dynków, chodniki na nowo powstałych ulicach, a ostat­nio zakładane lampy jarze­niowe na Placu 20 Paździer­nika, czynią miasto coraz ładniejsze. Lampy jarzenio­we zakładane są sposobem gospodarczym, co rzecz ja­sna obniża znacznie koszty. । W budżecie MRN na 1963 r. przewidziano oświetlenie ja­rzeniówkami najdłuższej uli­cy miasta, ul. Mickiewicza.Nowe Osiedle, rozbudowu­jące się szybko, otrzyma na swej głównej ulicy Przemy­słowej w następnym roku jezdnię betonową.
(Us)

naszych publikacji —*wyjaśnienie z Prezydium PRN Gniezno. Okazuje się, że zor­ganizowanie szkoły ogrodni­czej zarówno w tym jak i w przyszłym roku jest niemożli we (brak funduszy).Pewne nadzieje wiązać mo żna z poczynaniami dyrekcji Technikum Rolniczego w Wit kowie. Starania o ^zyskanie limitów inwestycyjnych na rozbudowę szkoły i interna­tu. Jeśli to się uda — założe­nie w Witkowie kuźni kadr o- grodniczych będzie realne.A sprawa włączenia próbie mów ogrodnictwa do progra­mów Szkół Przysposobienia Rolniczego? Zagadnienie to zo stanie przedyskutowane przez gnieźnieńskie władze oświa­towe a wnioski będą przed­stawione czynnikom nadrzęd nym.Cóż, trzymamy za słowo” i prosimy o pośpiech.
KONIECZNOŚĆA oto odpowiedź na publika cię pt. „Kórnickie pretensje”.„Skreślenie z planu inwesty 

szenia ilości azotu w p}y„ oraz w pracy używać taS maszyn, które by zezwala tylko raz na pół dnia na^ niać zbiorniki. Jako udaj' rozwiązanie można Wskaw czeski rozlewacz, pokazany XXXI MTP. Większy zbiom (250 1) umieszczono na osob nym podwoziu, zaczepiani tyłu do kultywatora (fot. 2 i:

Przy tym trzeba dodać, żeJ Czechosłowacji amoniak plyJ ny lub bezwodny rozwozi sit cysternami Dica-2 o pojeni ności 3.000 1. W gospodarstw^ rolnym dokonuje się rozcień­czenia, uzyskując roztwór j zawartości 30—40 proc. N. ।O maszynach, które by w łącznie podkarmiały rośliny nie może być mowy. Żabie; podkarmiania winien być ptj łączony z innym zabiegiem — kultywacją lub obsypywa­niem.
W. J, ---- —---------------- -—.

POZNAŃSKA
$ Dzielnica Grunwald okazali 

się najlepsza w tegoroczni 
zbiórce na Społeczny Funda 
Budowy Szkół, do październiki 
zebrano lulaj fundusze, stano­
wiące 91,7 proc, planu rocznego! 
Za społeczne pieniądze zbudo­
wano dotychczas w Poznaniu I 
szkoły Tysiąclecia, a następne 
dwie są w budowie. W pnj. 
szłym roku rozpocznie się prace 
przy dalszych pięciu.

Krajoznawstwo w fabryce! 
Tak, ale nie u nas. Na Śląsku, 
Wybrzeżu, wiele większych m 
kładów pracy otwarło swe bram 
wycieczkom PTTK, dla zapozna-, 
nia turystów z pracą i produ< 
cją w fabrykach. U nas js 
HCP, Pomet, Stomil, Fabryka fe 
szyn Żniwnych i Łożysk Tool 
nych — niezwykle interesujące 
dziedziny produkcji, lecz wycier 
czek nie ma. Może w przyszły" 
sezonie? — zaproponował f- 
znaniowi „Głos”.

Tramwaj linii „1” zmień" 
ostatnio trasę jazdy z powoc 
przebudowy Mostu Dworcowy 
go. Obecnie biegnie ona od ń 
Marcinkowskiego do ul. Sc»l 
nieckiej.

@ Poznański rynek otrzyj 
niedługo więcej zup błyskawic^ 
nych z tutejszych Zakładów Koj 
cenfratów Spożywczych. Bą#.| 
to zupy: ryżowa, pomidorom 
ogonowa, fasolowa, a także kr® 
nik i zupa grzybowa.

cyjnego dwóch bloków kalnych w Kórniku nastąp11 w wyniku podjęcia Uchwal! nr 243 Rady Ministrów z dnj 4. 7. 1961 r. w sprawie zaW‘ pieczenia izb dla zakład0'' pracy nowo budowanych ” rozbudowywanych w W1 * * *?’ szych osiedlach przemy^ wych, w wyniku której Pr*j‘ dium Wojewódzkiej Rady A rodowej w Poznaniu przekazać dla niektórych kładów pracy 2420 izb z downictwa rad narodowy (np. dla Huty Aluminium izb).

sportowy; 16.30 — Na fali mel. — 
17.12 — Tadeusz Zygfryd Kassem: 
Suita orawska — śpiewa chór 
PFP pod dyr. Stefana Stuligro­
sza; 17.30 — Aud. St. Strugarka 
pt. „Spotkanie w Szamotułach”; 
18.50 — Fel. M. Jorsta; 19.30 —
„Matysiakowie”; 20 — Muz. tan.; 
20.40 — Reportaż kulturalny w o- 
pracowaniu E. Elbanowskiej; 21.27 
_  Sport; 21.40 — Koncert Poznań 
skiej Piętnastki Radiowej; 22 — 
Mel. tan.; 22.15 — Trzy po trzy 
Zespołu Dziewiątka; 23 — Muzyka 
taneczna.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.

NIEDZIELA
WARSZAWA I: 7.20 — Muzyka;

8.05 — Przegląd prasy; 8.15 — Mu 
zyka; 9.20 — ManfreHini Frances­
co Maria — Concerto D-dur op. 3;
9.36 — Magazyn Wojskowy; 10 — 
Dla dzieci; 10.20 — Koncert ży­
czeń; 11.40 — Magazyn Nowości 
Techniki; 12.10 — Fel. z cyklu: 
„Plamy na mapie”; 12.20 — „Nie­
dzielny kiermasz muz.; 13 — 
„Wesoły autobus”; 14 — Wiązan­
ka mel.; 14.10 — „Zielony maga­
zyn”; 14.25— „W Jezioranach”; — 
14-55 — Transmisja Międypaństwo /
wego Meczu Piłkarskiego Polska —
CSRS; 16.55 — Tyg. przegląd wy­
darzeń międzynarodowych w oprą
cowaniu red. J. Wielowskiego; —
17.10 — Słuchowisko wg. powieś­
ci Nory Adamian „Dyżur”; 18.02

W konsekwencji Prezyd^? WRN musiało w stosunku ustaleń planu 5-letniego ,, zygnować ze swego budów , twa w szeregu miastec również m. in. w ^orn Możliwość poorawy s^UJj mieszkaniowej w małychi ,. Stach — Wydział Gospod • Komunalnej i Mieszkanie widzi przez rozwój budowy twa mieszkaniowego spo‘d czego, które może w pz®r^f< zakresie objąć również 1 nik”. (ak)
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